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Zastanowienie działa 


CENY OGŁOSZEŃ: Po tekście 1 mm w 1 szpalcie 
(szer. szp 22 rara) 36 gr. W tekście 1 ram w 1 szpalcie 
Drobne za słowo 24 gr. 
(tylko dla osób prywatnych); dla poszuk. pracy 20 gr. 
Pierwsze słowo tłusty drok (najwyżej dwa słowa) 40 gr 
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Nadesłane. a nie zamówione przez Redakcję reko 
pisy bedą zwracane antorom jedynie wówczas. gdy 
dołączone zostana znaczki pocztowe na opłacenie prze 
syłki zwrotnej. 


Pienumerata miesięczna 450 T4.. 


z odnoszeniem do domn 5 ZŁ 
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Zawarcie układu pokojowego między Rosją sowiecka a Finland ją. 


Wymiana dokumentów ratyfikacyjnych nastąpi w ciągu trzech dni w Moskwie. 
W dniu 15 marca wojska obydwóch państw zosianą wycoianć€ na nowe śranicc. 


Moskwa, 12 marca. Od piątku prowadzono w Moskwie pertraktacje do zawarcia układu po- 
kojowego między Unją Sowiecką a Finlandją. 
Ze strony urzędowej podano następujące szczegóły sowiecko-rosyjskiego układu pokojowe- 


go do wiadomości. 


1) Układ pokojowy został podpisany 
ze strony sowiecko-rosyjskiej przez Mo- 
łotowa, Zdanowa i komendanta brygady 
Waasiljewskiego; ze strony fińskiej zaś 
układ podpisali Ryti, Paasakivi, gen. 
Walden i prof. Woitoma. 


2) Układ przyznaje Unji Sowieckiej ca- 
ty półwysep  Karelski wraz z Wyhor- 
giem, cale wybrzeże jeziora Ładoga, pół- 
wysep Rybacki i pewną część Finlandji 
wschodniej, 

8) Hangoe i należący doń obszar zo- 
staje wydzierżawiony Unji Sowieckiej 
na przeciąg 30 lat za kwotę 8 miljonów 


marek fińskich, celem wybudowania ba- 
zy marynarki wojennej. 

4) Finlandja zobowiązuje się nie utrzy- 
mywać na swych wodach terytorjalnych 
na Atlantyku Północnym okrętów wo- 
jennych, łodzi podwodnych i sił lotni- 
czych, za wyjątkiem małych okrętów 
straży przybrzeżnej. 

5) Unja Sowiecka zobowiązuje cię do 
wycofania swych wojsk z Petsamo. 

6) Unja Sowiecka otrzymuja prawo 
wolnego tranzytu przez Petsamo do Nor- 
wegji i odwrotnie bez kontroli celnej. 

7) W ciągu roku 1940 ma zostać wyhu- 


dowana linja kolejowa z KKandalksza do 
Kemijaervi. 

8) Układ pokojowy ma zostać ratyfi- 
kowany w ciągu trzech dni. Dokumenty 
ratyfikacyjne mają być wymienione 
w Moskwie. 

9) W dn. 13 marca o godz. 12 działania 
wojenne na froncie mają być zastano- 
wione, w dn. 15 marca o godz. 10 wojska 
z obu stron mają się wycofać na nowe 
granice państw. 

10) Pertraktacje co do zawarcia ukla- 
du handlowego między Unja Sowiecką 
r Dutandją mają być natychmiast pod- 

şte. 


Londyn calkiem wytrącony Z równowagi 
Poważna porażka Anślji i Francji — Pierwsze echa w prasie włoskiej: 


Rzym, 13 marca. Zawarcie pokoju między Rosją a Finlandją jest uznane przez 


prasę rzymską za fakt konkretny, który zasługuje na podkreślenie, 


ale który 


równocześnie jest poważną klęską Francji I Anglji, gdyż państwa te usiłowały 


rozszerzyć wojnę na tereny północne. 


W obietnicach dostarczenia „pomocy“, wyrażonych w ostatniej godzinie 


przez Chamberlaina i Daladiera, dzienniki widzą tylko puste gesty, 


przy po- 


mocy których usiłuje się usprawiedliwić siebie samego przed własnem  społe- 


czeństwem. 


„Popolo di Roma“ pisze, że Francja 
Anglja teraz, gdy pokój został zawar- 
ty, będą się widziały zmuszone do do- 
starczenia „dowodu“, że były gotowe do 
interwencji, aby pozornie obronić fiń- 
ską niezależność. Obecnie nie pozostaje 
mocarstwom zachodnim nic innego, jak 
tylko podżegać swoją prasę przeciwko 
neutralnym pańetwom skandynawskim, 
które wiedziały, co należy sądzić o obie- 
tnicach Francji I Angli. k 

Prasa północno-włoska przyjęła z wiel- 
kiem zadowoleniem wiadomość o zawar- 
ciu pokoju między Finlandją a Rosją. 
Wszystkie pisma są zgodne co do tego, 
Że plutokracje, które w ostatniej godzi- 
nie wytężały wszystkie siły, aby nie do- 
puścić do zawarcia pokálu i do pogorsze- 
4- sytuacji, poniosty znowu wielką klę- 
s 


He 


„Popolo di Roma“ pisze, że wielkie de- 
mokracje przegrały jeszeze jedną gre. 
Pismo podkreśla deprymująca wrażenie, 
które zostało spowodowane w Londynie 
przez wiadomość o dojściu do porozu- 
mienia między Moskwą a Helsinkami. 
Dalej stwierdza się, że Finlandja nie mo- 
gła mieć najmniejszej nadzlei na otrzy- 
manie pomocy z Londynu. 

„Corriere della Sera“ podnosi przede- 
wszystkiem olbrzymie wrażenie, które 
wywołała ta wiadomość w Paryżu, gdzie 
Powstała wielka fala niezadowolenia z 
bowodu stałych niepowodzeń demokra- 
cyj zachodnich. Londyn został całkowi- 
cie wytrącony z równowagi. Tak zniknął 
aliantom tak upragniony teren wojny, 
na który chcieli wtargnąć, gdy postano- 
Wili unikać zaatakowania stalowych i 

etonowych murów „wału zachodniego”. 
Wszystkie projekty mocarstw zachod- 
nich w odniesienu do przerwania dostaw 
rudy ze Skandynawji do Niemiec, do po- 


r 
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gorszenia sytuacji Rosji i do rozciągnię- 
cia wojny morskiej na morze Bałtyckie 
zostały zniweczone. 


Wielka Kięska moralna 
mocarsiw zachodnich. 


Holandja podkreśla utratę prestiżu 
plutekracyj. 


Amsterdam, 13 marca. — Wiadomość o 
zawarciu pokojn między Rosją a Finlan- 
dją, która do Holandji dotarła późnym 
wieczorem we wtorek, została ogólnie u- 
znana za viam kięskę moralną Angiji I 
Francji, które skutkiem tego poniesą wiel- 
ką stratę prestiżu zarówno w Skandyna- 
wji, Jak i na Bałkanach. 

„Nieuve Rotterdamsche Courant“ pisze 
m. in. że fakt ten oznacza dla Niemiec w 
równej mierze duży sukces, jak dla alian- 
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Sztokholm, 18 marca. Podburzające do 
wojny działania plutokracji zachodnich 
w odniesieniu do konfliktu rosyjsko-fiń- 
skiego ustaliła prasa szwedzka, właśnie 
tuż w przededniu zawarcia pokoju między 
Rosją a Finlandją. Tak np. pisze „Afton- 
bladte*, że mocarstwa zachodnie miały 
wyraźny interes w kontynuowaniu kon- 
fliktu rosyjsko-fińskiego, ydyż w ten spo- 


Ñ. b i y i PE f 
wojen 


„Angielsko-francuska interwencja na Północy nie 
leżałaby w interesie państw skandynawskich". 


tów, a przedewszystkiem dla ich zamiarów, 
poważną klęskę. 


Fiasko polityki Chamberlaina, 


Praca szwedzka o porozumieniu fińsko- 
rosyjskiem. 


Sztokholm, 13 marca. Cała prasa szwedz- 
ka przynosi w sensacyjnem ujęciu wiado- 
mość a zawarciu pokoju między Finlandją 
a Rosją. 

Dziemniki zgoduie wyjaśniają, że wpraw- 
dzie warunki pokojowe są dla Finlandji 
bardzo ciężkie, niemniej jednak Rosja u- 
znała w całej rozciągłości niezależność 
Finłandji. „Stockholm Tidningen“ pisze 
m. in.: „Pokój oznacza dyplomatyczną i 
moralną porażkę Anglji, uniemożliwienie 
polityki rozszerzenia wojny, normalizację 
niemiecko-rosyjskieyo i niemtlecko-fińskie- 
yo handlu a łącznie decyduje o ustaleniu 
się sytuacji na obszar morza Bałtyckiego". 

Wszystkie pisma donoszą, że zawarcie 
pokoju moskiewskiego wywołało w stoli- 
cach zachodnio-euroejskich rozczarowanie 
i przygnębienie. W depeszy z Londynu 
„Stockholms Tidningen“ pisze, że zaimpro- 
wizowana w poniedziałek scena w Izbie 

min, mianowicie przyspieszona deklara- 
cja Chamberlaina o udzieleniu pomocy 
Finlandji, grozi całkowitem fiaskiem po- 
lityee Chamberlaina. 
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nych plutokracyj. 


sób posiadały możliwość rozszerzenia stra. 
fy wojennej. 

„Nya Daglight Allehanda* zaznacza, że 
angielsko-francuskie obietnice pozostały 
bezowocne, ponieważ zamiary polityczne 
musiały zostać podporządkowane realnym 
możliwościom. Interwencja z tej strony 
deprowadziłaby tylko d otego, że miejsco- 
wy konflikt zostałhy rozbudowany do 


rozmiarów wojny światowej. Fakt, iż 
Szwecja czyniła wszystko, aby nie dopuś- 
cić do tego rodzaju wojny Światowej, spo- 
wodował prasę zachodnią do wytoczenia 
poważnych oskarżeń pod adresem Szwecji, 
które to jednak oskarżenie przyjęto w 
Szwecji z całym spokojem. Główny powód 
leży w tem, że mocarstwa zachodnie uzna- 
ły za pierwszy cel wojny zwalczenie Nie- 
miec, podczas gdy konflikt rosyjsko-fiński 
był traktowany jako sptawa zupełnie 
drugorzedna, a interwencja na Północy 
mie leżałaby w interesie państw skandy- 
nawskich. 


Nikczemna gra Anglji. 


Finłandja miała podzielić 
los Polski. 


Po zawarciu układu pokojowego między 
Rosją Sowiecką a Finlandją będzie właściwem 
ponownie rozpatrzeć usiłowania angielsko- 
francuskie, podawane ostatnio przez prasę 
zachodnio-europejską, które zmierzały do pod- 
trzymania działań wojennych na północy Eu- 
ropy, a nawet do dalszego ich rozelągnięcia 
na nowe tereny, Z usiłowań tych jasno wy- 
nika, że Finlandja miału podzielić los Polski. 

Natychmiast po rozpoczęciu pertraktacyj, 
tak ostrożny zwykle „Times“ rozpoczął serję 
„dopisków*, których autorzy wypowiadali 
się za ndzieleniem „czynnej* pomocy Finlan- 
dji. Co w rzeczywistości oznaczała „pomoc* 
mocarstw zachodnich dla Finlandji, powie- 
dział wyraźnie „Serntator* w „Sunday TÌ- 
mes“; Mocarstwa zachodnie przyjdą Finom 
z pomocą, wysyłając armaty i samoloty, a gdy 
Skandynawja okaże gotowość współpracowa- 
nia z demokracjami, wówezas wałka w Fin- 
landji może się stać decydującą kampanja w 
ohecnej wojnie, gdyż kontynuowanie wojny 
w Finlandji można będzie lepiej wykorzystać 
do uniemożliwienia Rosji dostarczenia celowej 
pomocy Niemcom przeciw angielskiej bloka- 
dzie. 

W tym samym tonie pisze dziennik „Nine- 
teenth Century“, który domaga się również 
inetrweneji mocarstw zaehodnieh. Jest bò- 
wiem jasnem, że demokracjom grozi druga 
wielka porażka i to nietylko przez przegranie 
jednej bitwy, ale eałej kampanji. Pierwszą 
wielką klęską było zdobycie Polski przez 
Niemey, drugą, która obecnie jest największą 
groźbą, jest „rosyjskie podbieie* Finlandji. 
Dlatego jest koniecznem, aby mocarstwa za- 
chodnie tak długo, jak tylko to jest możli- 
wem, wysyłały materjał wojenny przez Szwe- 
cję i same objęły stanowiska w Finlandji pół- 
nocnej. Do tego celu można użyć bardzo nie- 
licznych oddziałów wojskowych, które jednak 
będą wystarczające, aby uniemożliwić koalicji 
niemiecko-rosyjskiej dostęp do północnego 
Atlantyku. Jeśli wraz z fińską armją utworzy 
się tego rodzaju północny sojusz, będzie 
można zagrozić prawemu skrzydłu niemiec- s 
kiemn i dokonać rozbicia niemieckich dróg 
epa YCH na morzu Bałtyckiem I w Szwe- 
eji“, 

Admirał sir Sydney Freemantle, który w 
akresie problemów wojennych może być 
uznanych za autorytet, wyjaśnił, wreszcie z 
cyniczną otwartością, że byloby dla mo- 
carstw zachodnich wielką korzyścią, gdyby 
norweskie i szwedzkie porty na Atlantyku 
zostały im oddane do dyspozycji, podobnie 
jak i szwedzkie pokłady rudy oraz zapasy 
drzewa, Wszystko to będzie można jednak. 
uzyskać tylko w tym wypadku, jeśli wypo- 


? 


„GONIEC KRAKOWSKI“ Nr. 60. Środa, 13 marca 1940. 


wię się wojnę Rosji i Freemantle ostatecz- 
nie aapomyka o tem, mówiąc, że Finlandji 
natychmiast należy przyjść z pomocą. 

W piśmie „Ordre“ pisze Emil Bure, że 
mocarstwa zachodnie nie powinny zadowolić 
się nieprowądzeniem wojny przez niektóre 
panstwa i neulralnością innych, gdyż troska 
o niebezpieczeństwe grożące ze strony nie- 


przyjaciół, może im na dłuższy dystans za- | 


szkodzić. Wkrtee potem wyjaśnił już „Per 
pulaire“, że istnieją dobre podstawy de tego, 


iż Anglja, i Francja, jak tylko będą w por | 


siadaniu formalnego życzenia Finlandji — 
załadują korpus ekspedycyjny i wyślą go w 
drogę, nie czekając ną wyrażenie wyraźnej 
zgody ze strony Norwegii i Szwecji 
„„Matin* sądził, że nie powinno się zbyt- 
nie troszczyć o to, czy przez tego rodzaju 
atak mocarstw zachodnich przeciw Rosji 
Sowieckiej, zaistnieje stan wojenny, czy nie. 
Mocarstwa zachodnie mają teraz do wybo- 
ru. Jeśli życzą sobie osłabienia bloku nie- 
miecko-rosyjskiego na drodze przez Finlan- 
dję, to muszą dać Finlandji materjalne pod- 
stawy do oporu. 

W piśmie „Jonr“ Ferdynand Laurent, je- 
den z interpelantów w parlamencie w spra- 
wie fińskiej, otwareje zajmuje inny punkt 
widzenia, R mianowieig jest zdania, że me- 
carstwa zachodnie nie powinny czękać na 
wezwanie Finlandii, shy rozpecząć wojnę 
przeciw Rosji Sowieckiej, gdyż front fiński 
jest przedłużeniem frontu zachodniego, 

Podobne stanowisko zajmuje wreszcie 
„Oenvre”, który wyjaśnia, że Anglja 1 Franz 
cja muszą Infepwenjować także wówczas, 


" 


(=) Amaterdam, 18 marca. — Funt angielski na międzynarodowych 
wizowych znalazł się w ostatnim czasie ponownie na równi pochyłej 
zawy w Anglji przybrał znowu tak znacąne rozmiary, że Londyn nią 


l 

gdy Szwecja It Norwegja będą wzbraniały się 
przeciwko przemarszowi wojsk przez ich te- 
|rytorja i, być może, zawezwą Niemey na 


[Również Finland] 


pieczeńsiwo akcji. 


a poznała się na Anglji 


Daremnie czekała ona od trzech miesięcy na przyrzeczoną pomoe angielską. 


pomoc. Obecnie chodzi o to, aby podjąć de- 


cyzję inilitarną i wziąść pod uwagę niebez- 


Projekty interwencyjne mocarstw zachodnich uważane są w Helsinkach jako 


(=) Helsinki, 13 marea. — W związku z 
kampanją prasową maearstw zachodnich 
fhoenio poznano się w krajach północnych, 
że niezwykie intensywna akeja interwon» 
sylna, Jaką prowadzą demokracja zacho» 
dnie toczy się całkowicie dookała innych 
problemów, a więc nie dookoła jakiejś po- 
mocy militarnej na rzecz Finlandii. 

W kołach polityeznych Finlandji styzjer- 
dza się bez obsłonek, że stanowisko mo- 
carstw zachodnich — jak to zresztą wyni- 
ka z oświadczenia Chamberlaina w Izbie 
Gmin — było tego rodzaju, aby z Finlan: 
dji uczynić objekt gry, natomiast na sku- 
e Ski sim rządu onapo miat 
rząd fiński stanowcze ndmówie 13 BOME- 
[AŻ Juśliby Anglija miała w ahh r Hha 
li poRróRo 


ac gwalin. to nkoja bylaby u- 
WAŻA: Fialandji nie jako akcja pomo- 
walana w Pinlandii nie geko akcja pomo; 


mocarstw zachodnich. W Finlandji bo- 
wiem stwierdza sie, żę mocarstwa zacho» 
dnie miały przecież aż 3 miesiące czasu do 
kazania swej czynnej eRe; Finlandja 
l nak nadaremno ogczekiwa 


Funi szieriinć na równi pochy 
Nicusianny spadek kursu na Wszystkich rynkach dewizowych. 
świat stracił zauianie do waluty angielskiej. 


rynkach de- 
ód dewi. 
ył w stanie 


utrzymać dłużej kursu funta na dotych czasowym. poziomie. 


Najbardziej znamiennem pod tym wzglę- 
dem jest } ? 


rozwój sytuacji na nowojorskim rynķy 

dswizowym, 

zwłąszezą, że dolar curaz Wwyrąźniuj staja 

się panującą Walita Światową. A pala 

gdy w ciągu lytegą kurs funta w Nowsm 

Jorku kształtowął się w granicach pomię- 

dzy 3.99 a 3.927/8, to w ciagu pierwszych 

dni marca spadł na 3,84 1/2. 

Na pozostałych rynkach a międzynaro- 
dowem znaczeniu gytuacja rozwija ślę po- 
dobnie, I tak, w Amsterdamie osłabienie 
kursu funta kształinie sie z 74144 g Kod" 
ca lutego ną 7,24%, a w Zurychu m Tohia 
ną 17,18 w pstatnich dniach, ą 

Zniżka tą nostępnje obegnie rąwdzię 
nieco powolnigi niż za Cząsów spadku kur- 
sh funta na początku wojny, natomiast 
jest ona i : 

tem pswniejsza | frwalsza. 


Jest ona tem bardziej znamienna, że An- 
lja wytężą wszystkie siły w tym klerun- 
u aby powstrzymąć stały spadek kurag 
unta przy pomocy techniczno-walutowyo 
zarządzeń, których ewentualności nigdy w 
Anglji nie brano pod uwagę, 

Z końcem ubiegłegą roku Bank Anglji 
zażadął od angielskiah importerów, aby 
nalężności za nrzywożona towary fakturo: 
wali, wyłącznie w funtach, tj. aby odmą- 
wiali zaplaty w obcych dewizach, Anglia 
miała więc jeszeze wówcząs ambicję usta: 
powienia funta jako waluty wymiennej 
zagranicą, Chciano zmusić kontrahentów 
handlowych da nprzyjmowanią zapłaty w 
tuntach według kursy ustalonego uraądar 
wo przez czynniki angielskie, 


Usiławania ta spałały na nięzem, 
Anglja, chcąc utrzymać swoje zakupy ma- 
kak lów wojennych zmuszona jast płacić 


piza 1 
ROK wydane rnazporzadzenia nanta: 


„Ohecna wojna jest wojną 
trzyprocentową* 


Qyniezne wyznanie plytokratów. 


(=) Amsterdam, 138 marca, — 4 mkazji 
rozpisania nowej pożyczki wojennej w Ah- 
glif „Daly Exprsśs* oyłasza artykuł pod 

ksoną wojna jast 
„ Dgienajk w ap Ş 


alhrzymim tytułem: P 
aip 


wojna traypreoentow 


kula fym zali sie, iż abęena ajna a w 
arzej o rocantowuję R b wojna świa: 
OWA u tóra przerlęż byłą przynaimnicj 

wojną piecioprocentową”. 


hyba trudno wyraźniej powiedzieć go 


z j dla brytyjskiej plutogra- | 
PNACZE Ie WiĘżeJ Je To inferos prò Bhe | 


cji: — nie więcej Jak t 
tuwy! Niewątpliwie cały świat przyjmie 


4 zadewóleniem gtwierdzenie, że aboena' 


wajina adradza tendencje da znacznie gam 
szego rentowanie sja dla angielskich kani- 
talistów n nig wojąa "oapisana” przęg mieh 
przed a9 lajy, Nie ulega wątpliwości, żę 
iląns nie napedzą ją, kieszeni 


astateczny t ; 
jednego procentul 


Blutokratów ani 


nawia lakonicznie, że pewne rodzaję toya- 
rów miga hy wywożone z Anglli tylko 
wzamian za nhce dewizy, Jak dolary, gul- 
seny, franki szwajcarskie itd. Głód dewi- 


Nie 


by Skandynawja stała się terenem wojny, 


Plutokratyczne plany rozszerzenia tęatru wojennego 
spotkały się z odmową Szwecii. 


(=) Sztokholm, 18 marea. — Na temat 
obecnego położenia fińsko-sowieckiego o- 
świadezą „Ńvenską Daghladet* w sposób 
następujący: „Musimy mocarstwom zacho» 
dnim dąć do zrozumięnią, že zabierania 
głesu I misszania się do spraw wswnętrz» 


pueus Eimiin tn r R a 


Wymowne oświetlenie sprawy 
przez paryski „Journal de Debats“, 


Finlandja nie jest odrębnym problemem, — Jak ro" 
zumie Paryż opiekę nad małemi państwami. 


Bruksela, 18 marca. Mocarstwa zachodnie, 
jak tn utrzymuje sje z otwgriem czołem stale 
w Paryżu i Londynie, prowadzą wojnę jedynie 
w bezinteresowny sposób wyłącznie celem 
„phrony małych narodów“, 

Jak dąlece „szlachętnem” i „hezinteresow! 
nem” jest stanowisko właśnie Francji i An- 
giji w adniesieniu da Finlandji, dowadzi tego 
z wymowna otwartością nąstępnjąse przędatą: 
wienig sprawy przez paryski dziennik „Jour: 
nal de Debats“; które ukązało się tuż przed 
podpisaniem układu pokejąwega między Ro» 
sją a Finlandją. - 

„Nie pależy traktować sprawy fińskiej, ja- 
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MIN. v. Ribbentrop 


przeszkadzanie w akcji porozumiewawczej. 


A na przysła” ' 


nle posiłków, które jm ustawicznie oblecy- 
wano. baz zamiaru datrzymywania tych 
przyrzeczeń. 


Okrążenie Wyborsa 
zostało już zakończone. 


(=) Moskwa, 13 marca. = Wędług komu- 
aj wojennągo jeningrądzkiego okregu 
wo) a Nag z dnia 17 marcą br, ukończyły 
oddziały sowieckie akcję okrążenia twier- 
dzy i miaota Wyhorga i zajęły już części 
miasta, położone na wschodzie i północy. 

Na zachądniej części wybrzeża Zatoki 
Wyborowa) da naj! wojska sowieckie 
wspgmiałego wypadu. W rejonie tania- 
glą, leżącej „FR linji kolejowej guoj aryjs 
erdobel miały miejsce potyczki oddzia- 
łów piechoty. Lotnictwo sowieckie w dal- 
szym olagu dokonywało nalotów nad fiñe 
mę pEi R „przyczem ZE 
ich zbomkargowały, 4 róWuiez zestrze iy 

flosi fińskich aparatów lotniczych. 


tej. 


zowy jest więc tak wielki, Że Londyn mu: 
i pika ratunku w ehaych dewiząch. Ry- 
Aek pieniężny zareagował na to w ten DO: 
sób, żę pesiadaczę angielskich funtów, któ: 
rych sami. Anglicy nie chea przyjmować 
za towąry dostarczane przez siebie, śracą 
zaufanie do waluty anglelskiej i chętnie 
rapon się Jei nawet po niższym kur. 
sle. 


nych nie będzie w Szwecji I Norwegii elere 
piane. Mie chcemy by Finlandia i S«an- 
pia zostały zamieniona na torony WDe 

amy zaufania do Ich deka o MI 
możliwości w tym stopniu, hruli się nie 
dalj odstraszyć przykładem Polski”, 


ko oderwanego problamu. Jest ona ściśle 
związana z wojna przeciwko Niemeom. Ogra- 
niczenię tej wojny do kilkuset kilometrów 
frontų zachodniego oznaczałoby odebranie 
moearstwom zachodni oalhrzymich mężlł: 
wości strategicznych w prowadzeniu wojny. 
W iatącie ngacay to, co wydarzyło sie w Fur 
ropie północnej pozostaje śęlśle związane z 
prowadzeniem wojny. Jeśli nłe uświadomimy 
sqhie tega, to możemy być narażeni na pano- 
szenie włelkieh klęsk bez staczania bitew i pa 
straeenie sposobności, które być może nigdy 
już nie powrócą“. 


odjechał z Rzymu. 


Serdeczne pożegnanie przez hr. (iano. - żywiołowo demonstracja 


zbratania niemiecko - włoskiego. 


(=) Rzym, 13 marea. Minister spraw za- 
; gran canych Niemiec, v, Ribbentrop, opu- 
gall stolice Włoch wraz ze swem Stržen 
niam w poniedziałek więczór o godz, 21.40. 
Oglem po egnania gośńcią niemieckiega 
przybyli na dworzec kolelowy: minister 
Spraw zag anleznyoh hr. Ciano, sekretarz 

uti, minister oświaty lu: 


minister wyehowągią 


Bottai wraz z licznym sztabem urzędni- 
ków włoskiego, ministerstwa STAW z4gra- 
aicznygh, dalej wyśsi AS h „1 armji i 
milicji, prefekei, gubepnator Rzymu urag 
liczni przedatawiejele partji i wladz paj 
siwowych, d 

Natychmiast po prybycių na dwnjzea, 
włoski mipister spray aagranieanych skos 


Ribbentropowi przedstawić posla węgiere 
skiego barona Villąnyi, z którym mi 
Ribbentrop rozmawiał przez dłuższy czas. 
Po przejściu przed frontem komnanji ho: 
norowej, minister v. Ribbentrop pożegnal 
się w sposób niezwykle serdeczny z mini- 
atrem Ciano, następnie z jego współpraco- 
wrikami, innymi członkami rządn, jąkoież 


| 


urzędnikami ambasady niemieckiej, przy- | 


byłymi w komplecie pod przewodnictwem 
ambasadora v. Mackensena. Przy dźwię: 


„kach hymnów narodowych niemieckiego i 


włoskiego opuścił pociąg dworzeg koleje- 
wy. bogato udekorowa ry. (w. 


Komentarze Budanesziu 
do wizyty mu. Ribbeniropa 
w Rzymie. 


(=) Budapeszt, 13 marca. Budapeszteń- 
ska wtorkowa prasa poranna poświęca 
wiele uwagi rzymskim rozmowom mini- 
stra spraw zagranieznych Niemiec v. Rib- 


bentropa, Na mąrginesja głosów prasy 
włoskiej, praga tutejszą podkreśla serde- 


szny ton pozmów i stwierdza, że oś 


Kzym--Berlin działa bez żadnych zmian, 
ip). 


Stanowisko Niemiec I Włoch 
niezmienione. 


„Regime Fasrista" o wizycie Ribbentropa. 


(=) Medjołan, 13 marca. -- W związku 
z wizytą niemieckiego ministra spraw za- 
granicanych yon Ribbeatropa w Rzymie 
piszę „Regime Fascista*, że wzajemne sta- 
nowiska obu państw nie uległy zmianie. 
Zmieniła się natomiast sytuacja międzyna- 
rodowa wskutsk hora e trwania wojny, 
wywołanej przez puka racje zachodnie na 
skutek podjudzań i inspiracyj żydowskich. 

Mocaratwa 


RR. plntękratyazne, które udowo- 


jak na dłoni, że nie są zdolue bez 
nomocy zbrojnej prowadzić wojnę starają 
Się rozszerzyć ją w kierunku północnym i 
południowym, usiłując s łonić państwa 
neutralne dą udziału w wojnie, velem ich 
Povarcią i Ww tym celu zastosowały nie- 
smiernie skomplikowany system politycz- 
nych i gospodarczych wymuszań. 

Ta jedyna w swoim rodzaju sytuacja 
trwa już 6 mtosłęcy. Przez ten ozas Niem- 
ay potrafily sią opancerzyć fartyfikacjami 
nie de zdobycia. natomłast państwa piuto- 
kratynzna ograniczyły się do trąhienia na 
caly świat projektów rozbicia narodu nie: 
miecklego i nowega ukształtowania Buro- 


py, nie będąc w stanie uczynić ani Jedne-. 


go kraku naprzód. 


Depesza śraluiacujna Millera 


-|---/00. papieża Piusa XII. 


(=) Berlin; 15 mane Atol Hitter wy- 
stosował dp papieża usą XH depesz 
z życzeniami z okazji rocznicy korpuse) p 


Norweśja demaskuje 
wymysiy Churchilla, 


Korpus posiłkowy dlą Finlandji wogóle 
nie istnieje! 

(m) Qala, 18 mareg. m— nany- ze swojego 
prayjeznega nastawienia waohsa Angliji pr- 
gan „Norweski daionnik handln i zealugi” 
wystepuja w aposób niezwykle ostry Brg- 
iwko ? nskom, rozezerzanym za strony 
angisis iej, jakoby Szwecja | Norwegia 
ndmówiły prawa przemarszu przez woju 
terytorja dla wojsk mocarstw zachodnich, 
terra dla niesienia pomocy Fin- 
naj, 

Pismo norweskie w sposób całkiem nie: 
dwuznaczny stwierdzą, żę W rgaezyweistotel 
żądanie prawa przemarszu wojsk wogóle 
nie pa wysuwane, „Podstawą do rozpo» 
wszechniania wezel ich tego rodzaju por 
głassk mogło byó tylko to, że zarówno Ana 

y lak | Franeuzi wegółs nia stwarzyli 
korpusu posjłkowegą dla Finlandli ora«, 
za © zw. Kkorpun pon ikawy antad nie gae 
atal sformowany”, pinat 

Jak widać z powyłnzego ġyealiwia Par 
strojony organ neutralny wystawi nanu 
Ohurehi owi świadeatwa  paatęnawania, 
którę niemal zupełnię pokrywa sią © BO” 
stonkem ochaztąpiera, eperulącega Cte 
kiam bez pokrycia, - 


Blokada Niemiec 
spaliła na panewce. 


Organ Herriota „Nouvelliste“ żąda rozszorzenia 
i blokady na państwa neutralne. 


(ze) Genewa 13 marca. += Lioński dziennik 
„Nouvelliate”, abliżany de prezydenta garip 
mentu Herrieta stwierdza w paniedziałkowom 
wydaniu wieęzernam hezskutecaność blakady 
antyniemieckiej. Dziennik wskazuje na te, $0 
Niemey, dzięki swoim nieprzerwanym stagun= 
kam 'gospodarezgym 4 europejskimi krajami 
neutralnymi, mogą  wielokrntnie nadrehić 
siraly, Wyrmadaene im przez hiokadę, 

„Woanvellisie(* zupełnie poważnie domaga si 
passzeragnia blokady na kraje neutralne, któ- 
nę prowadzą hande| z Niemeumi, poniewąż 
udowndniono już, że nawet zamorskie surow: 
te drogą przez państwa neutralne, „potrafią 
unaleźć dostęp de Niemiec. Najważniejszem 
zadaniem rządu franeuskiego jest niezwłocz- 
nie przystąpiń do rozszerzenia blokady w tym 


rgystał zę aposabności aby ministrowi w! kierunku. 


Charkin, w marcu. 


Naukowa ekspedycja charbińskiego 
oddziału naukowo-badawezego Insty- 
tutu „Da-Lu* zaznajomiła świat z nie- 
znanym prawie dotychczas zakątkiem 
Mandżurji, okolieami Udalandzi. 

Materjały ekspedycji, która zwiedzi- 
ła i badała ten zakątek w lecie 1937 ro- 
ku, dają możność poznać ten ciekawy 
ze miar nietylko dla uczonego 
przyrodnika i geografa, lecz i zwykłe- 
go turysty, okolice zupełnie prawie 
nieznanej dla Europy Mandżurji. 


Okolice wulkanicznej grupy Udalandzi 
leżą w basenie rzeki Nemer, w 18 kilome- 
trach na północ od miasta Dedu Chejlun- 
dziańskiej prowincji. Miejscowość ta leży 
w centralnej części północnej Mandżurji i 
zalega połać kraju pomiędzy 126° 7" wscho- 
dniej długości i 48” 43” północnej szeroko- 
ści. Na tej niewielkiej stosunkowo prze- 
strzeni znajduje się 14 wulkanów. 

Daurowie zamieszkujący te okolice przed 
przyjściem kolonistów Chińczyków nadali 
im, ze względu na wielką ilość wulkanów, 
nazwę „Choldongen* (mieszkanie pioruna). 
Nazwa „Udalandzy* pochodzenia znacznie 
późniejszego i nadana została przez koło- 
nistów Chińczyków. 

Już samo zgrupowanie na tak niewiel- 
kiej przestrzeni lekko falistego stepu 14 
wulkanów jest bardzo rzadkim fenome- 
nem i niewątpliwie jest jedynem w swem 
rodzaju. Okresy powstawania wulkanów 
są różne: są między niemi bardzo dawno 
wygasłe i są stosunkowo niedawnego po- 
chodzenia (1720 roku). 

Najwyższy z wulkanów „Gierczuszan* 
jest bezwątpienia pochodzenia najdawniej- 
SZEZO. 

Zastygłą lawę pokrywa stary las 
i bogata roślinność. 


W kraterze wulkann znajduje się jezioro, 
porastające mehem i wodorostami. Zbocza 
wulkanu pokryte są gestym lasem liścia- 
stym (klon, dąb, lipa, brzoza). 

Na szczególniejszą uwagę zasługuje fakt, 
Że wszystkie 14 wulkanów są do siebie nie- 
podobne i każdy z nich ma ewe indywl- 
duolności. Najniższym wulkanem jest „Ar- 
czen" (357 m). Jednakże nie bacząc na swą 
nieznaczną wysokość, należy do napięk- 
niejszych z grupy 14 wulkanów. Zbocza 
wulkanu pokrywa bardzo gęsty las, krater 
porósł bogatą roślinnością. Niezwykle pię- 
kny widok wulkanu zwrócił na siebie uwa- 
ge buddyjskich mnichów, którzy u pode- 
ezwy wulkanu zbudowali klasztor, we 
wnętrzu zaś krateru wznieśli 5 oddzielnych 
świątyń nie tylko dla wyznawców Buddy, 
lecz i dla daosistów i wyznawców Konfu- 
ejusza. Od, klasztoru do wyżej wspomnia- 
nych 5 świątyń mnisi przeprowadzili dro- 
ga dla pielgrzymów, wijącą się wśród za- 
rośli i spiętrzonych skał. Zaiste idealniej- 
szego miejsca dla klasztoru, przeznaczone- 
go dla rozmyślań wynaleźć niesposób. W 
pobliżu klasztoru u podeszwy wulkanu bi- 
Je źródło z doskonałą wodą, uważaną -przez 
mieszkańców za leczniczą. 


Wulkan „Niuku”* zwraca uwagę 
swemi 4 kraterami. 


W centralnej części krainy 14 wulkanów 
znajduje się 5 Jezior, powstałych w czasie 
ostatniego trzęsienia ziemi (1720 rok). La- 
wa wulkanu przegrodziła rzeczułkę, two- 
rząc 5 jezior, połączonych między, sobą. 
Największe z jezior zajmuje powierzchnię 
8.4 kw. km, głębina sięga do 8 metrów. 


Woda w jeziorach przeźroczysta i smacz- 
Jeziora są wprost przepatun» najró- 
KaTp, 


na. 


żnorodniejszą rybą: karaś. som, 


„GONIEC KRAKOWSKI“ Nr. 60. Środa, 13 raarea 1940. 


Jdealny teren do kolonizacji. 


© © s E T ra 
W krainie 14 wulkanów. 
Sarny spotyka się na każdym kroku. — Jeziora są przepełnione 
najróżnorodniejszą rybą. 


mandżurski okoń, szczupak, oraz niektóre | drzewnych dziupli, locz budująca gniazda 


gatunki specjalnie mandżurskie. 


Okazy karasia 4—5 funtowe 
i metrowe szczupaki nie należą do 
rzadkości. 


Szuwary jezior dają schronisko niezli- 
czonym stadom ptactwa przelotnego: gęsi, 
kaczki, przepiękne w swem upierzenin ja- 
pońskie żórawie. Masy bażantów i drof 
gnieżdziły się w stepie tej krainy. 

Lasy ongiś roiły się od wielu gatunków 
zwierza, Dzisiaj niestety niektóre z nich 
wyginęły zupełnie, wybite przez myśli- 
wych danrów, Jednakże niektóre gatunki 
przepełniają lasy: sarny spotyką się na 
każdym kroku, lis, borsuk i tchórz znaj- 
ują się w pokaźnej liczbie, spotyka sie 
także i wilka, lecz dziwnem jest, iż zajęcy 
niema zupełnie. W kolosalnej ilości znaj- 
dule się wiewiórka, 


p 


nie zamieszkująca 


Pejzaż zimowy z Mandżurji. 


c = iały kobi 
zgórza pokrywa wspaniały kobierzec 
stepowych miodonośnych kwiatów. Gleba 
czarnoziem z nadzwyczajną wprost uro- 
dzajnością. z ; 

Kraina 14 wulkanów, jak widać z krót- 
kiego opisu, przedstawia sobą naprawdę 
nadzwyczaj ciekawą nietylko dła badacza, 
lecz i dla turysty krainę. Dla myśliwego 
to raj prawdziwy. Kraina ta Jest idealnym 
kolonizacyjnym terenem, obecnie kardzo 
słabo zamieszkałym przez daurów. , 

Niezwykle barwnem jest ustne podanie 
wśród daurów, dotyczące ostatniego trze- 
sienia ziemi, mającego miejsce w 1720 ro- 
ku. Załączamy go w dokładnem tlómacze- 
niu z daarskiego języka. : 

„Wiele lat temu, krainę, zamieszkałą o- 
becnie przez daurów, nagle nawiedziły 
gwałtowne burze i straszne ulewy, trwa- 
Jące bez przerwy 9 dni I 9 nocy. W czasie 
owych bnrz i nawałnie na ziemię padały 


Oi TOY WA ATA 


PO 
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z niebios nietylko pioruny, oślepiające lu- 
dzi, lecz także z ziemi wybuchały olbrzy= 
mie słupy ognia. Zdawało się, że na spot- 
kanie gromów niebieskich z ziemi wybu- 
chały straszliwe słupy ogniste; cibrzymie 
bryły skalne wysoko nad ziemią zdorzały 
się ze sobą i rozlatywały się na drobne 
odłamki, deszczem spadające na zięmię i 
zabijając wszystko co żywe co było na po, 
wierzchni. Bryły owe rozpływały się i- 
spadając na ziemię tworzyły olbrzyr' e 
ogniste rzeki, rozlewające się na wszyst- 
kie strony. Z nieba chwilami padał deszcz, 
chwilami sypały się odłamki skalne i dro- 
bne kamienie, chwilami sypał się piasek 
i słały się tumany dymu. Wszystko to ra- 
zem tworzyło na tyle potężną i gęstą za- 
słone, że 


w ciągu 9 dni i nocy nie było widać 
nietylko słońca i gwiazd, lecz nie było 
widać nieba, ani okolic, ani domów, 
ani drzew, 


Wszystko, co tylko żyło, rozbiegało się. , 

Gdy po 9 dniach i nocach tej strasznej 
grozy nspokoiło się, niebiosa przejaśniły 
się i pokazało się słońce, oczom przedsta- 
wił się dziwny widok: ma miejscu. gdzie 
szalał straszny żywioł i ogień niebieski, 
ujrzano 12 gór, świecących ogniem jak 
gdyby rozżarzone olbrzymie piece. Domo- 
stwa mieszkańców nie było i śladu, stada 
zgineły w ogniu. lub zostały zabite od- 
łamkami. 

Powoli wszystko poczeło powracać do 
stanu normalnego, lecz od tego czasu sły- 
chać podziemny huk, szczególnie letniemi 
nocami. Zdaje się, że to olbrzymia arba 
jedzie po kamienistej drodze, a w otbrzy* 
miej świątyni mnisi modlą się z towarzy- 
szeniem potężnych bębnów. 2--3 razy do 
rokn zdarzają się trzęsienia ziemi na tyle 
silne. że fanzy kołyszą się, a wszystko w 
nich drży i brzeczy. 

Bardzo często zimą i latem nań wulka* 
nem „Nadug-Choldonger* 

pojawia się na niebiosach sylwetka 

wielkiego miasta z wieżycami, 

basztami i wrotami. 
Arby, zaprzężone mułami wyjeżdżają % 
wrót. Czasami widać nad wulkanem tiu- 
my ludzi, konie, domy, lasy i góry. Te wi- 
dma, zjawiają się w pogodne dni. Kto wi- 
dzi je po raz pierwszy, ogarnia „o jakaś 
trwoga i lęk. Czasami wydaje się, że oby- 
dwa garby wulkanu to łączą sie, to roz- 
chodzą, to znowu wulkan niepomiernie ro- 
śnie ku niebiosom. 

Wszyscy są pewni, że góry te są schro- 
niskiem podziemnych duchów gromu i plo- 
runa. Duchy te od czasn do czasu powsta- 
ja przeciwko duchom niebios, wyrzucając 
grad kamieni, grom, pioruny i ogień“. 


E. Zdoński. 


Ze świała wynalazków. 


Już od kilku lat obiegały prasę Światową 
wiadomości v coraz to nowych wynalazkach, 
mających na celu uleczenie ślepoty przy po- 
mocy sztucznych rogówek. Dotychczas jed- 
nak nie miało się w tej dziedzinie żadnych 
pewnych danych, a dopiero ostatnio znany 
okulista niemiecki dr. Schieck z Wiirzburga 
doszedł do rozwiązania tego zagadnienia. 
W dwóch tylko miejscach skóra ludzka 
jest przeźroczysta — a są nimi rogówki oczn, 
przez które przenika promień światła do wnę- 
trza oka i tworzy obraz ma tęczówce. Gdy ro- 
gówka zostaje zraniona i potem zabliźnia się 
powstaje blizna, ntrudniająca normalne funk- 
cjonowanie oka. Gdyby można było tę bliznę 
zakrywającą źrenicę zastąpić jakąś sztucznie 
wszytą materją, zagadnienie to byłoby roz- 
wiązane. Zajmował się tem zagadnieniem 100 
lat temu znany lekarz niemiecki dr. Dieffen- 
bach, starając się użyć w tym kierunku małej 
szybki szklunej lub z kryształu górskiego, 
wprawiając ją w otwór rogówki. Okazało się 
jednak, że próby te nie dały rezultatn. 
Dopiero teraz udało się prof. Schieck z 
Wuertzburga zastąpić zdefektowaną rogów- 
kę nową. Próby swoje rozpoczął prof. Schieck 
przeszczepiając rogówkę zwierząt ma oczy 
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Tam, gdzie decyduje dama 


Sziuczma rogówka. 


innych zwierząt. Po pewnym jednak czasie 
rogówka ta mętniała i zwierzęta traciły 
wzrok, a to z tego powodu, że ciało istot ży- 
jących przyswaja sobie transplantowane ezę- 
Śei z innych istot z wielką trudnością, a po- 
krywają się one naczyniami krwionośnemi, 
które właśnie utrndniają fnnkeję oka. Przy 
przeszezepianiu rogówck wśród zwierząt je- 
dnego gatunku, rezultaty były lepsze. Oka- 
zało się więc, że trzeba te przeszczepienia 
nskuteczniać jedynie w zakresie jednego ga- 
tunku, co nie było — jeżeli chodzi o ludzi ~~ 
zbyt pocieszające. Skąd bowiem można było 
wystarać się o rogówki ludzkie, skoro. wy- 
jęcie jej z oka powodnje jego Zniszczenie. 
Chyba z nichoszczyków, o ile oni do Śmierci 
posiadali zdrową rogówkę. 

Takie było też rozumowanie prof. Schiec- 
ka, który rogówki niehoszczyków przecho- 
wywał na lodzie, a następnie przeszczepiał 
je na oko osób ociemniałych. Najlepiej uda- 
wały się te operacje wtedy, gdy tylko część 
rogówki była zaatakowana. 

Jakkolwiek prób przeszczepienia rogówki 
było jeszeze niewiele, to jednak można z 
nich sądzić o skuteczności tej ciekawej »pe- 
racji. 


PPOR. 


Dzisiaj, w dwudziestym wieku nic mamy 
wyobrażcenia © karciarstwie, jakie panowało 
w XVIII i poprzednich wiekach, bo kto dzisiaj 
jest karciarzem, stanowi dosyć rzadki wyją- 
tek, i nie może być brany za regułę. Inaczej 
przedstawiały się sprawy w Europie w XVIII 
wieku, kiedy „wszechwładnie panował  „ia- 
raon“, Była to gra, która pochłonęła olbrzymie 
fortuny, a jak wspomina o tem w swoich pa- 
miętnikach książę de Saint Simon, dwór wer- 
salski był poprostu jedną wielką spelunką 
karcianą. Król Ludwik XIV, jak również jego 
wnuk Ludwik XV chętnie grywali w karty, 
a dworzanie chcąe dogodzić ich zamiłowa- 


nióm grali bardzo wysoko, pozostawiając nie- 
raz na zielonym stoliku swoje zamki, klejno- 
ty, a nieraz ratując się lichwiarskiemi pożycz- 
kami. ' ' 

Z modą franenską, zaprowadzoną * przez 
dwóch Augustów II i III, a również przez 
Stanisława Augusta Poniatowskiego, zawitał 
do Polski również „faraon“ hazardowa gra, 
która u nas prędko zyskała popularność. 
'W owych czasach żyło też wielu ludzi, którzy 
— utrzymywali się z kart! Słynnym takim 
karciarzem i wogóle awanturnikiem na wiel- 
ką skalę był Ignacy Chadźkiewiez, znany 
zresztą w całej Europie, następnie dnżą iakll- 


a W O O ZZOZ 
arm Z ZO Z ZZO O O Z Z OO EE ZE TEZA 


nacją do kart odznaczało się kilku członków 
rodziny Gurowskich, wkońcu najsławniejszym 
karciarzem był smutnej pamięci Adam Ło- 
dzia-Poniński, który duży swój majątek po- 
zostawił na zielonym stoliku i umarł wkońcu, 
jak niesie tradycja na Pradze pod Warszawą 
w kasezmie, 

Ale poza „faraonem“ istniały oczywiście 
liczne inne gry karciane, które cieszyły się 
wiełkiem powodzeniem. Do takich należał 
lancknecht, Kwindeez (z włoskiego quinde- 
cimo), Trysetka (z francuskiego trois-sept), 
Gnsedrmi (z francuskiego onze-ct-demi, gie- 
rylas (z hiszpańskiego guerilla), tarok i wiele 
innych. 

Karty weszły tak w życie ludzi, że poprostu 
stały się rzeczą niezbędną. Stąd też bardzo 
liczne przysłowia, odnoszące się do tej przy- 
krej namiętności ludzkiej, a np.: „z głupim 
w,karty z mądrym w żarty“, albo „przy kar- 
tach nie pytaj, w oczach sąsłada czytaj”, „trzy 
tuzy pewna wygrana“, „niczbędny jak król 
żołędny*, „mniej do nauki, raczej do karcia- 
nej sztuki“, „kto grywa w karty, ten ma łeb 
obdarty* i t. d. Powstawały też na ten temat 
różne piosenki i wiersze. Np. mówiono o lu- 
dziach, stroniących od kart „kto nie lubi 
dziewczynek, piosnki, miodu, kart, sensat w 
salonie, nudziarz w polu, mało wart“, Znaną 
była również taka piosenka: „Gdybyś dziew- 
czę była czerwienną damą, nie chodziłahyś 
po polu samą, otaezałyby cię dzwonkowe kró- 
lc, a z waletem i z tuzem gwarzyłabyś czule*, 

Wobec wiefkiego zapotrzebowania kart po- 
wstaje w Poznaniu w roku 1549 pierwsza fa- 
bryka kart, założona przez Gdajszczanina Mi- 
chała Eldstera. Fabryka ta stała nad Wartą 
za kościołem Bożego Ciała. Za Stanisława Au- 
gusta wprowadzono w Polsce opłaty stemplo- 
we od kart, jak zresztą są one znane dziś w 
całym Świecie. Później dopiero stają się po- 
pularne kasyna gry, które święcą swoje trium- 
fy przedewszystkiem w Homburg vor der 
Hóhe, następnie w Baden-Baden, a dopiero 
później w Monte Carlo i Sopotach. Kasyno gry 
w Monte Carlo założone zostało przez znamą 
rodzinę finansjery żydowskiej Blane, która 
w dalszym ciągu dzierżawi kasyno od „,pań- 
stwa“ Monaco. 

XZ. 
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Przebaczamy często tym, którzy nas nu. 
dzą — ale nigdy tym, których sami nu- 
dzimy.” 
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Z doanadi f 
Żydzi przy Dokatzliwə zimno, jakie 
: panowało przez s%ereg 
uczciwej pracy. ósiainich miesięcy, zda 
je się ustąpiło już nieodwvłalnie pod 
tehnieniera cieplych podmnehów wioóseń- 
mych. [etmomew i wody ha rzekach idą 
wgórę, a równocześnie masy śniegn przy” 
bierają barwę brudno-szarą i nikną w o- 
czach. Ulice, jeszcze do ostatnich dni glad- 
kie jak lustro, i trudno do przebycia ż po- 
wodu wysokich zasp śnieżnych, wyglądają 
obecnie jak jedno bagnisko. Pod wpływem 
ciepłego wiatru przedstawiają ono mało 
rozwęselający obraz krzyżujących się w 
rónych kierunkach kałuż i potoczków 
brudnej wody. `~ 

Szybko topniejące masy Śnieżne spowo- 
dowały konieczność zmobilizowania wzmo 
cnicńych kolumn roboczych, aby w. możli: 
wia jak najkrótszym czasie doprowadzić 
mlica do stanu używalności, jako ważnych 
arteryj kormunikacyjnych dla potrzeb han- 
diu i kormanikacji. +14 

Władze niemieckie, w porozumieniu x od- 
mośneini ożynnikami półskiemi, zmobilizó- 
wały też liczne kolumny, które pracują o> 
benie nad oczyszczdńiem i uwolnieniem 
od resztek zimy ulic i uliczek, Obraz mia- 
sta przedstawia przytem dla Polaków zu- 
pełnie niecodzienny widok. Po raz pierwszy 
do tych robót użyto żydów. 

Dotychczas ani na lekarstwo nie można 
było znależć żyda przy takiej pracy, przy. 
której trzeba się porządnib zmęczyć i spo= 
cić, Zmaliśmy go dotywchtzas jako kupta, 
jako adwokata lub lekarza, jakó urzędnika 
bankowego lub eżłonka rady nadzorczej, 
ale higdy jako robotnika. Do pracy, przy 
której trzeba sobie było zawalać ręce i 
przy której pot zraszał grzbiet, nadawał się 
tylko Polak, ponieważ żyd czuł sie w Pol- 
sce jako pan, którego należało obsłużyć. 
Dziś zeszła radykalna zmiana w tej sy- 
tuacji. Dziś wszyscy ti wygodni panowie 
zostali zorganizowani w kolumny robocze 
i prowadzi się ich tam, gdzie wprawdzie 
nie łarguje się, ani nie robi się interesów, 
ala gdzie wykonuje się prace pożyteczną 
dla ogółu społecznego. 

Twarze tych synów „wybranego narodu” 
zdradzają, że tego rodzaju praca bynaj- 
mniej nie przypada im do gustu, poznać 
także bez najmniejszych wątpliwości, że 
mie mają oni najmniejszego pojęcia jak się 
zabrać do takiej pracy. Trzeba im pokazy» 
wać najprostsze chwyty, a organy kontro- 
lmjące muszą ich bezustannie napędzać de 


pracy, gdyż inaczej pauzy wypoczynkowe, 


tych „wobetników* przekroczyłyby znacz- 
nie tząs wyznaczonej im pracy. 

Publiczność polska z zadowoleniem 
przygiąda sie tej zmianie sytuacji. Musiał 
nareszcie przyjść cząs, kiedy te pasorzyty, 
żyjąca dotychczas tylko z oszukiwania pra- 
eujących warstw ludowych, zostały zmu- 
szbne do wzięcia w ręce łopaty i kilofa i 
uprzątania tych ulie, przez które dotych- 
czas przechadzali się jako panowie, Żyłą 
między nimi już oddawna obawa, że kiedyś 
nadejdzie przecież dzień, w którym zosta- 
nie przejrzana ich pruwdziwa natura. Pra- 
gmeli oni pozostać na zawsze panami w 
kraju i bogawić się w nieskończoność kosz- 
tam cudzej pracy. Dlatego też właśnie oni 
walnie podburzali do wojny, Ale tym ra- 
zam wszelkie ich spekulacje gruntownie 
zawiodły. Nadejście tegorocznej wiosny 
całkiem inaczej przedstawiali sobie „ryce- 
rze białej opaski z gwiazdą Dawida“, niż 
to w rzeczywistości ma miejsce. 


Pani Cezaryna Wilga otworzyła cichutko 
drzwi i wsunęja się bez szelestu do poczekał- 
ni. Nieśmiałym, zatrwożonym jakby wzrokiem 
powiodła po pokoju, w kiórym zebrało się 
- sporo pacjentów. Qswoiwszy się nieco z oto- 
czeniem, zwróciła się do swego sąsiada I 
grzecznie zapytała: 

— Przepraszam pana dobrodzieja, przepra- 
szam — czy nie mógłby mi pan powiedzieć, 
czy pan doktór już przyjmuje? 

— A kto go tam, pani dobrodziko wie, Od 
godziny powinien już przyjmować, ale nie 
śpieszy mu się widocznie, bo tu, tak powie- 
dzieć, nie ubyło jeszcze nikogo. 

-— Pan szanowny pierwszy raz u konsylja- 
rra? 

— Ja to? Ja, u doktora Bajskiego? A niech- 
ża też panią dbbrodzikę! Ja, tak powiedzieć, 
wgłębienia tu w mebelkach wysiadłem, dy- 
wanik mojemi wyszurowałem stopami. Ale 
pani, szanowna pani po raz pierwszy tu chy- 
ba przyszła, bo jej nigdy przedtem nie wi- 
dywałem. 

— Istotnie przyszłam tu z porady przyja- 
ciół moich, państwa Zabłockich. Zna pan 
może? 

— Ależ pani łaskawa, jak jeszcze znam. 
Bębnów ich przez lat bez mała 3 rysunków 
uczyłem. Kaziowi i Wackowi, tak powiedzieć 
lekcyj dawałem i nie mam ich znaćl 


—- Pan też jest nauczycielem rysunków? | 


A ja właśnie Kaziowi i Wackowi teraz lekcje 
rysunków dają, bo i ja jestem nauczycietką. 
Jakże godność kochanego pana? 

— Wójcik, Cyprjan Wójcik do usłu$. 
| + Cezaryna Wilga. 
| e Bardzo mi miło, == niezmiernie rad je- 
stem 


„GONIEC KRAKOWSKI" Nr. 80. Środa, 13 marca 1940. 
niczalniercsowanem w wojnie“ 


Komentarze prasy włoskiej dò wizylg min Ribbentropa. 
Fiasko miewczesnyth nadziel państw piutokratycznych. 


(=) Rzym, 15 marca. — Wizyta ministra 
epraw zagranicznych Niemiec w Rzymie 
I rozmowy, utrzymane w serdecznym to- 
nie, odbyte przez niego z Mussolinim i 
włoskim ministrem spraw zagranicznych 
stanowią główny temat wtorkowej rzym- 
skiej prasy porannej. 

Dzienniki tutejsze już w nagłówkach 
podkreślają, że „badanie sytuacji między- 
narodowej odbyło sie w duchu i w ramach 
traktatu sojuszniczego*. 

„Messagero" podnosi, że rozmowy wło- 
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skosniemieckie należały do rzędu normal- 
nych kontaktów  miemiecko-włoskich i 

przyczyniły się do wzmocnienia przyjaźni 

i współpracy pomiędzy Italją i Niemcami, 

opartych zasadniczo na traktacie sojuszni- 

czym i następujących potem umowach. To 
że Italja nie przystąpiła czynnie do wojny 
nie ńałeży identyfikować z neutralnością, 
ponieważ ftalja nie separuje się od biegu 
códżieńńych wydarzeń historycznych, ole 
przeciwnie hierze w nich jak nalżywszy 
udział 6chrony swoich Ideałów I 
swoich życiowych interesów ornz swej wa- 
gi w Europie. 

Waga pozycji Italgi nie da się wyklu- 
czyć ż ram Ruropy, która musi uczynić 
wysiłek, celem dopuszczenia do głosu spra- 
wiedliwości i słuszności, która to elemen- 
ty są jedynie w stanie zagwarantować 
trwały i prawdziwy pokój. Serdeczność, w 
jakiej odbyły się rozmowy rzymskie po: 
winua przekonać ministra spraw zagrani- 
eznych Niemiec, który jest zawsze pożąda: 
uym gościem w Italji, tzego dowodem by- 
ły nieustanne serdeczne manifestacje łud- 
ności — iż przyjażń Włoch jest mocna i 
niezmienna. 

Zwięzły, ale beswątpienia odzwierciedla- 
jący doniosłość spotkania tzymskiego ko- 
munikat urzędowy b wizycie ministra 
spraw zagranicznych Niemiec w stolicy 
Ttalji stanowi praadmiet obszernych kū- 
mentarzy także prasy północnowłoskini. 

Rozmowy rzymskie — pisze m. in. „Cor- 
riere della Sera“ — zakończyły się ogło- 


SLIM 
Pokój i odbudowa. 
Deklaracja Wang-Czing-Weja w sprawie 
programa przyszłego narodowego rządu 

chińskiego. 

(=) Szanghaj, 13 marca. 
tycznej rady do Nankinu, 
Sun-Jat-Sena nakreślił program przyszłego 
rządu narodowego. 

Nawiążując do oświadczenia ŃSun-Jal-Se- 
na, iż żywotne siły w Chinach i w Japonji 
powinny się zjednoczyć w ruchu niepodie- 
głościowym ludów azjatyckich, Wang- 
Czing'Wej podkreślił, iż rząd narodowy, 
który w najbliższym czasie ma powstać pod 
jego kierownictwem pragnie żyć w dobrych 
sąsiedzkich stosunkach i w gospodarczej 
współpracy z Japonją, nie dążącą bynaj- 
mniej do ujarzmienia Chin. 

W dziedzinie wewnętrzno-politycznej no- 


— l ja również cieszę się niewymownie, że 
szczęśliwy traf pozwolił mi taką znajomość 
zawrzeć. 

Poczekalnia opróżniała się tymczasem, a 
nasza parka tak była zautopioną w rozmowie, 

|że nie zauważyła nawet, jak doktór zawe- 
zwał pana Cyprjana raz, potem dingi i po- 
wiórzył po raz trzeci Wkońcu pan Wójcik 
podniósł się i podążył za doktorem, kiwnąw- 
szy pani Cezarynie przyjaźnie głową. Wkrót- 
ce wyszedł uśmiechnięty i zaczekał, aż pani 
Cezaryna załatwiła się z doktorem, 

Wyszli razem. 

— Za pozwoleniem. Pani dobrodzika Wit- 
ga, prawda, czy nie żona Adama mego kolegi? 

— Adam, mój mąż nieboszczyk... 

=- Jak to nieboszczyk? Ana, przepraszam 
najmocniej, przepraszam. To Adam nie ży- 
je? I kiedyś szelmaa... to jest przepraszam, kie- 
dy biedactwo umarł? I żyje tak kochana pani 
sami, lekcjami zarabia? 

— Trochę lekcjami, trochę z emeryturki 
itak pcha się taczkę. Doszli do domu, w któ- 
rym mieszkała pani Cezaryna. 

— Jeżeli pan by nie pogardził, rada byta- 
bym wypić z kolegą herbatkę. 

— Jà pogardzić?! Ależ, tak powiedzieć, z ca- 
łą przyjemnością. 

'eszli. 

—- Tak powiedzieć, kobietka jeszcze grze- 
chu warta, — pomyślał Wójcik. — Dalibóg 
warta. I jak u pana Boga za piecem tak n niej 
tailutko, zacisznie. 

— Da łaskawa pani wiarę, że ja dotych- 
czas wiktuję się w restauracjach.? 

-~ W restauracjach, Chryste Paniel Ma się 
pan truć po restauracjach, kiedy są właśnie 
m mnie obiadki, jakich nam obojgu trzeba. 
W kompanji będzie nam weselej i jada się 
lepiej. 

-— Pani dobrodziko, niech-że panią Pan 
Bóg błogosławi, dla mego żołądka, toż to je- 
dyne lekarstwo. Nic więcej mu szelmie, tak 


W związku ze..stąpić hasłem rządu natqkińskiego „pókój t} 
zbliżającem się zwołaniem centralno-poli- | © 
Wang-Czing- | za późno z zakończeniem cierpień narodu, 
Wej przy sposobności 15 rocznicy Śmierci | kiórcgo bezpośrednie I pośrednie straty w 
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Zestrzelich e irantcuskiecgo 
samoiort, 
Niemieck! komunikat wojenny. 

(—) Berlin, 13 marca. Naczelne dowódz: 

o armii niemieckiej komunikuje: 

Na frencłe zachodnim nie była żadnych 
ważnie?szych wydarzeń. 

Niemieckie samaioty odby waly loty wy* 
wiadowcze nad wechodnią Francją. Jeden 
francuski samolot typu „Petez 63" został 
zestrzelony przez niemiecką artylecję prze- 
wiwiotniczą. (p.) 


Jugosłowiańscy marynarze nie chcą 
wyjeżdżać ku wybrzeżu Smierci. 


(=) Białogród, 18 marca. — Według do- 
niesienia z Zagrzebia. jugosłowiański pa- 
towiec „Preradowicz”, który w drodze Z 
Buenos Aires stanął na kotwicy w porcie 
autwerpskim, został obecnie sprzedany 
przez Jugosłowiański Lloyd pewnemu bry- 
tyjskiemu  towarzystwu armatorskiemu. 
załoga parowca jugosłowiańskiego złożo- 
na z 36 osób. majacego pojemność 0.080 tom. 
przybyła już do Zagrzebia. Marynarze cl 
otimówiii wstąpienia do slużby brytyjskiej 
z ohawy przed koniecznością pełnienia słu” 
¿by na wybrzeżu śmierci. 


Znowu zatonęły dwa okręty. 


(=) Amsterdam, 1% marca. Szkocki pa- 
rowiece „Clan Siuart* pojemności 5.760 
ton „zderzył się" w poniedziałek — we- 
dług nowej wersji angielskiej w kanale 
La Manche z drugim okrętem i zatonął 
Załoga w liczbie 75 ludzi zostala wyrato- 
WANA. s 

U południowego wybrzeża Anglji grecki 
parowiec „Hiritos”* poj. 8.854 ton — we- 
dług doniesienia z Londynu — wjechał na 
minę i zatonął (p). 

Pierwszy lo! sow. samolotu 
komūmka:yinego na linji 
Mositwa — Soija. 

(=) Moskwa, 13 marca. Na nowoutworzo- 
nej linji lotniczej Moskwa—Sofja odbył 
sig we wtorek start pierwszego sowieckiego 
samolotu do lotu próbnego. Samolot odbył 
| drogę z Moskwy do Chersonu nad morzem 
Czaruem w ciągu 4 i pół godzin i jutro be- 


dzie kontynuował lot przez Warnę i Bur- 
gas do Sofji. 


Islandia przbawiona poczty 
łe Skandynawii. 
Następstwa szykan angielskich, 


=) Ozło, 13 marca. Wedlug doaiesienia 
norweskiej ajeneji telegraficznej, Islandja 
na skutek brytyjskiej cenzury pocztowej 
od 2 lutego nie otrzymuje żadnej poczty 
z krajów skandynawskich. (p). 


łnowu wypadch rabunku 
po:ziy na Bermudach. 
Ale to już nlo będzie dłużej cierpiane.. 


i=) Nowy Jerk, 15 marca. Jak donoszą 
a miejscowości Ham:iitóu, dopuścili się 
Anglicy ponownie rabunka przesyłek po- 
cztowych że samolotów amerykańskich, 


szeniem komunikatu, który w prostych ale 
nie pozostawiających żadnych wątpliwo- 
ści słowach, potwierdza to, czego się nalo- 
zało spodziewać, mianowicie spókojne ken- 
tynuowanie polityki, opartej na wzajem- 
nem zaufaniu i zrozumieniu ohbopółnych 
interesów. Odmienne zachowanie się lta- 
lji i Niemiec, nie polegające bynajmniej 
na różnicach zapatrywań, pozwala jednak 
na rozeznanie uzgodnionej akcji, zmierza- 
jącej do jednakowych celów. 

Charakter mocarstwa nie biorącego u- 
działu w wojnie nie oznacza hynajmniej 
braku zaluteresowania Itałji wolną, jaką 
prowadzą Niemcy, podobnie jak i wojna, 
harztucona Niemcom nie wykracza poza ra- 
my możliwości, przewidzianych sojuszem. 
Jest zatem prawdopodokbnem, że podróż 
Ribbentropa do Rzymu pociągnie za sobą 
dalsze | daleko sięgające następstwa. 

„Popolo d'Italia“ wskazuje na fakt, że 
wszystkie ważna zagadnienia sytuacji mig- 
dzynaródewej zostały podiłane gruntowne | 
mu badaniu. Serdeczność, jaka charakte- 
ryżowała rozmowy w Palazzo Venazia po- 
twierdza absolutną trwałość polityki soju- 
Stu, ustalonej traktatem  sojuszniczym 
między oba państwami. 3 

Wychodząca w Turynie „Gazeta del Po- 

lo" pisze, że serdeczny charakter stosun- 

ów miedzy Niemcami i Italia opiera się 
na przyjaźni i wshółpracy obu narodów 
4 ich wodzów, które już przy tak wielu 
sposobnościach udowodniły swą moc, owo- 
eność i wysoką wartość historyczną. W po- 
równaniu z krótkiemi, ałe jeszcze lepiej 
dzięki temu zrozumiałemi zdaniami komu- 
nikatu oficjalnego. pewne daremne i nie- 
wezesne nadzieje i pogłoski. roznowszech- | 
niane zagranicą uderzają w próżnię. 

„Słampa* podkreśla. że wszelkie fanta- 
zje. bolujące na sensacją. rnznowszechnia- 
he w prasie zagranicznej na temat podró- 
ży ministra spraw zagranicznych Niemiec 
spaliły na panewce. Natomiast otwartą i | 
serdeczną współpracę miedzy Niemcami i 
Włochami cechuje ścisła lojalność. (p). 


wy konstytucyjay rząd, który ma powstać 
w najbliższym czasie, powinien położyć kres 
uprawianej dotychczas przez Kuomintang z 
Czungkingu polityce traktowania narodu ja- 
ko czynnika niedojrzałego. Hasło rządu z | 
Czang-Kingu „opór i odbndowa* należy za- 


udowa“. Należy się starać, aby nie było 


ludziach można liczyć na 10 miljonów, nie- 
zależnie od wielu miljuaów poległych Żoł- 
nierzy. 

Słuszne uprawnienia trzecich mocarstw w 
Chinach będą, jak zapewnił  Wang-Czing- 
Wej, po przywióceniu pokoju zabezpieczo- | 
ne i zagwarantowane. Nowy rząd powita z 


radością pomoc techniczną i inwestycje pie- 
niężne z zagranicy celem przyśpieszenia 
dzieła odbudowy. W zakończeniu swej de- 


klaracji mówca wyraził nadzieję, że rząd |zutrzymujących sią na Bermuds i przy 
Czungkingu przyłączy się do jego akcji po- | tej okazji zabral! 24 worki, zawierające 
kojowej. pocztę o wadza 968 funtów. tp). 

M E 


cik — i pić będziemy „nasze kawalerskie“, 

Pani Ueżaryna spać całą noc nie mogła. 
Do dnia wstała i zaraz porządkować poczęła 
różne szuflady i skrytki. Na Mszę poszła do 
kościoła, a kiedy wróciła, umawiała się ze 
służącą swoją Magduwią, co kupić ma na 
obiad. 

— Jezus Marja, a to jakby na wesele jakie, 
tyla tego wszystkiego. 

— A może i na wesele Magdusiu — tajem 
niczo Odparła pani Cezaryna, ustawiając na 
stole kwiaty. 

Pan Cyprjan spóźnił sie po raz pierwszy 
va obiad, a kiedy przyszedł nareszcie, pani 
Gezaryta prawie że go nie poznała. W no- 
wym z igły *surducie, starannie wygolany, 
uroczysty i skupiony, wydał się jej bardzo 
mlodym. 

—- À teraz niech pani pozwoli mi ucałować 
rączki za te kwiaty, któremi witasz mnie w 
tym dniu tak bardzo uroczystym dla mnie. 
Magdusia podała zupę, Tzuciła okiem na 
ńwiąteczny wygląd swej pami i gościa i naraz 
zrozumiała wsżystko. 

Po skończonym obiedzie ujął pan Cyprjan 
ohie dłonie gospodyni i rzekł głosem stłumio” 

— Zanim powiem to, z czem przyszedłem, 
pragnałhym cię droga pani Cezaryno upew- 


nym 
szczęśliwy, że i mówić mi trudno. A to 
| vis, tak powiedzieć, na nogi. Dzięki tobie 


powiedzieć, nie trzeba. A co do płacy, to... 

Lecz gospodyni zamknęła mu usta ręką, 
którą on z namaszczeniem pocałował. 

Skoro wypili herbatkę z dobrą przekąską, 
pan Wójcik zaczął żegnać się. Pani Cezaryna 
zanovsiłia modły do Matki Boskiej, by choć 
na starość lbs uśmiechnął Się jej, a pan Gy- 
prjan niemniej rozinarzony wracał do domu. 

Nazajutrz przyszedł pan Cyprjan o ozna- 
zzonej porze, wyświeżony, uśmiechnięty, pro- 
anieniejący. Pani Cezaryna nie posiadała się 
z zadowbienia i w duszy błogosławiła awoją 
chorobę, dzięki której zeszła Się z tym „nie- | 
ocenionym* przyjacielem. I płynęły teraz dni 
bez chmury, radości upojenia pełne, dla pani 
Gezaryny i pana Cyprjana. Pani Cezaryna 
oczekiwała owo przyjścia gościa 
swego ze wzruszeniem i czekała na słowo, któ- 
re... jej życie na milszą egzystencję zmieni. 

zypcjan tymczasem z dniem każdym 
więcej odzyskiwał sil Wracał szybko do 
dawno uliaconego zdrowia, odmłodniał, stał 
się rzeźki i wesoły. Gospodarze, u których 
mieszkal, też zauważyli w nim tę zmianę. Od 
czążu dò czasu poczęli zapraszać go na poga- 
wędkę, a on zachodził do nich chętnie, za 
kaźdym razem przynosił dzieciom łakocie 
i zaczął nadskakiwać ich córce, pannie Wik- 
torji. Dla pani Cezaryny wciąż pełen był 
względów, wciął mówił o wdzięczności, ręce 
jej całował, a ona czekała, czekała i już nie- 
cierpiiwić się nieco poczęła, kiedy raz przy 
herbacie rzekł tajemnicze: 

— Jutro, jutro dobrodziko moja nieocenio- 
na, z tajemnicy zwierzę się jednej. Tobie ją 
pani powierzę i duszę, Że oddźwięk w twem 
pótzciwem sercu znajdę. 

Pani Cizaryna przycisnęła dłonią mocho | 
trzepoczące się serce. Chciała w głowę swe- | 
go ucałować gościa, ale zemknęły się usta; 
i nie znalazły oparcia, aż na ustach mężczy- 


nić, tak powiedzieć,.. tylko, Że jestem tak 
wszystko dzięki tobie pani. Tyś mnie posta- 
odzyskąłem nietylko zdrowie, ale i młodości 
resztki, Tyś włała we mnie otuchę, bo czyź 
śmiałbym inaczej oczy wznieść na te wyżyny. 
gdzie ukochana moju, moja dziś narzeczona 
i przyszła towarzyszka dozgonia. Przełkonasz 
się zreszią sama, do to za skarb, ta Wiktusia 
moja... 

— Pani Cezaryno! Pani Cezaryno, co z pa: 


nią?! Na miłość boską, co sie stało?! 
== Wody, Magdusiu, wody! Pani zemdlała.s 


y. 
== Jutro zawrzemy układ — rzekł pan Wój- 


Gen. Denjaranda prezydeniem 
oi wii. 

(=) La Paz, 13 marca, W toku niedziel- 
nych wyborów, jakie odbyły się na terenię 
Boliwii, prezydentem republiki został obrany 
przytłączająsą większością głosów =m generał 
Penjaranda. Nie nadęszłe do ostatniej chwili 
wyniki wyborów w niękiórych okręgach nie 
wpłyną jednak w niczem ną wybór. 

Podobnie jak jege poprzednik pułkownik 
Busch, jest generał Penjaranda jednym z za- 
służonych efleerów wojny a Gran Chaca. Na- 
zwisko jego stała się głośne z racji wprowa- 
dzenia zawieszenią broni i wszczęcia roko» 
wąń z oabeonym prezydentem Paragwaju gene- 
ralem Estigarribia, j 


Helend, motorowieccysterna 
zaiekał Ra MOrZU PółROCREM. 


(==) Amsterdam, 13 marca, Holenderski 
ekręt matarawy:cysterna „Eułota” (0.285 t r.), 
wskutek ekspłuzji, jaka wydarzyła się na joge 
pokładzie w ub. poniedziałek, zatonął na me- 
rzu Półneenem. Cała załoga tego akretu gg- 
stałą uratowana przez pewien okret wojenny 
angielski, 


Traktat handiowy t żeglugi 
pomiedzy Uają sow. I Iranem. 


(=) Nagy 18 marca. W wynika zakoń: 
quer dorpir miedzy kemisariatem lu» 

owym dla handlu zagranieznego a irań- 
w delegaeją hamtllowa. zasiał parafawa- 


ny traktat handlowy i żeglugi oamiędzy 
Tais Bawierów i irem, Podnięanie trak: 
tatu nastąpi w najbliżazym gaasie w Tehe 
ranie. fpj 


KRONIKA. 
Czas lcim na terenach 
, Gen, Gubarnatorstwa. 


' Kraków, 18 marca, Ukazało się w Dzien- 
aiku Rozporządzeń Generalnego Guberna- 
terstwa dla okupowanych polskich ub- 
szarów rozporządzenie Generalnego Gu- 
hernatowa z dn, 26 lutego br, łetycząęę 
wprowadzenia pory letniej na obszarąch 
Generalnego Gubernatorstwa. Czasem u: 
stawawym w miesiącach letnich będzie zar 
tem czas słoneczny dlą 3% stopnia na 
wahan ol poluäniką árodkowo-eupapej- 

ega, 

Nowa rachuka czasu roznoczyna się 
z dn. 1 kwietnią 1940 a godz. 2 po potu- 
dniu, według obocnej rachuby czasu. 
W 18] godzinię wszystkie zegary maja być 
brzesunięte o jadna godzinę naprzód, t. zn. 
z godziny 4 na yodzinę 3 

etnia nachuha czasu kończy się a dn. 6 
październiką 1040 o godzinie: 8 po poļu- 
dniu, kiedy wszystkie zegary mają być 
oaofniąte 9 jedna godzinę, to znaczy z ga: 
dainy 3 na gedzinę 2. 


10.000 złotych grzywny za lichwę. 
(=) arena, 18 marea, — Jedan ze 
ananych wysoce ręstauraey| warszaw= 
skich został ęstatnia ukarany grzywną W 
kwanin 10,060 złotych za nięprzestrzeganie 
urzędowega cennika za wyroby monopelu 
akc dg i pokienanie za nie wygóro- 
Fakt ten winien być przestrogą dl 
wszystkich tego rodzaju zakłada” no 
kd wód w ten snosńk llchwą Żywnośr 

4 


put ikai f i 


Nie było ny! sndzenem Januszowi 
strącić AAA tóre sbilowa powed 3 
wały de kieszeni Jase partnerów, Po Kola- 
aji. kledy vale towareystwa przeszło do są: 
loniku, panna Ogrtis zaczęła trochę drwić 
sobie a Korękiego, 

m Ale pan ułabn eya w bridźą peze 
eied! — ruuaila w jego stronę uwagą. 

== Dzistąj mi niş szło, ale ząawyczaj Wy- 


Pr : SZER 

— Nie wiem, jak jest kiędyindziej, slę 
dzisiaj, kiedy przypstrywałam sie waszej 
ETTA aappairiam, e popełnił pan kilka 
takich błądów, których ja, początkująca 
bridżystka, nigdy nie poważyłabym sią 
grobić w aBawie przed krwawą zemstą pare 


inera, asi : 
= 8 MIA 
jasle mi rs 
== Może papje Tak 

Oamtią, kierując spojrzenie w stronę 
ly, która bez widocznego 


wieni 


mise Oor a Me 
= Paniawęż jednak mr, Korski jest prae- 
grany, może wobec tego zagramy partig 
IEWANKOWA == Qdozwał się pan Oertia. 
Chętnie służe, i 
— W bridża już nie gram — oświadczył 
kajągurrosnie ezwarty z panów, właściciel 
wielkich zakładów włókienniczych. — Ala 
ez] chcecie zagrać w pokara — to proszą 
ardzo. 
— Ponieważ jednak partia napewno przę- 
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lanik przejeęgdźa kołę gór Oli I wież: 
dża na równinę Macedonii, w iwa Hat 
tyla ciekawym semątem kraju, że ja 
sehie wybitnie cechę Kotonizacjj greoklej, 
Jest to kraj zdehkyty w walnąch z Turcją, 
a jega 17 ląt temu zamiesękiwaji go po 
większej części Tursy, 

Jakkolwiek Sałoniki są miąetęm starem, 
a Jednak ý powodu Wiikin meann y ru- 
m 1947, który poaa murami miejskiemi, 
eytadeli i Pisa kaściałąroj, sir 
pozostawił, traeba była tutaj 


odbudować wszystko ną nowo, 


odbilo sią na jego obeanym wyglądzie. 
Ti odhudowa wyszła zresztą miast na 

re, gdyż a ile przedtem glęrwsze akrzy” 
pog w mieścię grali Turey | żydzi, o tyla 
teraz Saloniki są miastom naprawdę g 
kiem. Saloniki były w euasach tureckich 
sipdliskiem żydów Miszpańskich, ft zw. 
spantalów, którzy obecnie, po 15 latach pa: 


nowania greekiego z 80.000 zmaleji dą 43 
tys. na aMi tys. ludności. Ciekawam jost 
zrosztą, że emigracja żydostwa odbyła sle 


wal dosyć sicha hez odnawiedniej propas 
peamsdiy masowej, w przesiyig Ażwię io pAs 
Ugo) w innygh krajach. -- 
Źresztą żydzi masieli opuścić Balenikj, Hs 


nowymi znaczkami pocztowymi, 


Na głównych urzędach bpeztowych w 
Krakowie rezpeczęte już sprzedaż dla ce- 
łów filatelistyeznych znącąków  pecete- 
wych, pochodzących g dawnych zapasów 
polskich odpowiednio nadrukawanych. Ja 
dnej osobie sprzedawana najwyżej dwie 
setlo. 

Ohociąż w sprzedąży w chwili eheenej 
znajduje się tylko cześć kompletu, to je- 
dnak gprzeduż wywołała żywe ząinteresQ: 
wanie szerokich rzesz polskich filatelistów 
ezega dawodem jest fakt, że wiele osób, nia 
doczekawszy gię swej kolejki, musiała p- 
dejść od okienek. 


STAN WQDY NA WIŚLE w da. 13 
marea 9 godz, 8 rane wynosił w Krako- 
z minag 197, w Zawichoście zaś plus 1ň4, 
A StQą. 


PNIA. A 
Weksel, 


Niesk z piekła nie winą 
ay wymyśli weksel Mustat te być ezko- 
wiek wyjątkowo perfidny. He niby ta o@r 
ey—cacy, wehsøloh przedstawia się niemins 
mie, podpisuje się go a wyigthowa tatwa- 
sela; = jj konsekwencje takiega padpisa» 
ti e 


Eufrozunie zachcialo się lapek karakułer 
wych, Wieaie, łe Rujrosynę uwielbiam nad 
śycie, Pozatem, jestem genilemanem i wa 
la kobiety jent dig myle gawszę rozkazem! 
W stałem tedy moja Buirozyne nad Ma 
i udatem się g nia na ulipe Srebrnych Lir 
sów, do popao mię znanego kupca pana 
Pudermantla, 


ten, ga plerwr 


Es 


ciggnia nie dłągo w nee = praoto panowie 
poswoligie, żę my z panną Nelly pójdzie: 
my spać, — oświadczyła miga Qoptis. 
=- Oczywiście m odpowiedzisi MF. IU: 
low = Nelly pokaż pani nakój | aaopiekój 
sig aim jak na panią domu przystało. || 
Į razneszęła się gra.. Pa godzinie Borski 
był przegrany B tysięcy dolarów i zę stra: 
ahem pial o astątęeznym wynika Poe 
grywki, Przerwana gra pa chwile, panowie 
pozdejmewali marynarki, nosilili się kawą 
1 zasiędłi pnowu do kart, Okazało się, że 
mr. ortis jest zapalonym pokerzystą, 
Bzarżawał nieustannie, kiedy mu karta nią 
szła -- demerwował sia i wymyślał, Korski 
zwolna opanował się, poznał wady gwych 
przeciwników i po dwóch godzinach prze: 
kanal się, że latwo można przejrzeć partno- 
rów, Zaczął grać spakajnie i cierpliwie. Po 
chwili jegn długi jnż umalały do zera, po- 
czem zaczęła sie n eprzgrwana PARR REWA- 
dzenia. Raz no raz Rorski zgarniał gruby 
plik banknotów i kwitów. a gdy o A rano 
oatatecznię przerwano gre, m», ortis wstal 
1 rzekł do Tanysga. 
Jestem panu winien jesycza dziesiec tyn 
sleep dolarów. Wystawie panu evek, he ty- 
la gotówki nie mam przy sohie, Alho — nad: 
mieni? żartem — prmyślą panu jutra Jaki 
samachńd, 
Karski błyskawieznie zda? ashie snrawa 
z tepe, ża w jomo ohsenem zycią samochót 
hedzię znakomitą okasia da zabicia nudów 
i podehwycił prapazycie Cartisa.. 
„ z Owszem, zgadzam się. Prosze tylko a 
jaką mocną, sportową maszynę, 
— Zrobione, Jutro panu ją destawię. 

= Pan nie mą nie nrzeciwko temu mr, 
Pillaw — zwróci] się Gorski da swego pese 
godawoy — że będę mial samechdq, 

m Ależ proszę bardzo. Nick go pan ga- 


Gdy naciąg wiozący nas z Aten do Śa- | oząe się g 


iada pozostaje sa nami Maepdonja E a | synpa 
e na 


wig ares | cej 


Qibrzymie zalntersowanie flatalstów | 
pe 


E| Mu 
oia TET 


stodsiutkiego raptem 


„GONIEC KRAKOWSKI“ Nr. 60. Środa, 13 marca 1940. 


antysemigkiem nastawieniem fu: 
ności greckla, De niedawna jeszęga Gi 
spaniole wykazywali duże qgiofiiskie 

ie. tak, ża można było ieh nieomal 
identyfikować g polityką angielska. 

Rola Salonik była zawsze 

w Grecji kardza wybitna, 


i tọ nawet w czasach, kiedy Ateny zeszły 
do zupełnie podrzędnej roli. fłrały une due 
żą ramię również w państwie Bilzantyń- 
okiam, Macedonia te zresztą kraj o dużej 
aktywności ky iz niej wychodziły 
pray narodowe tureckie, z Salonik poche- 
dził Kemal Atatürk i jego najbliżsi wspól- 
pracąwniey, i kt 

Q ile Saloniki stanowią ważny punk 
handlowy dla Gracji, o me mka A się 
tam wybitna niechęć do wmieszanią Gra- 
oji w obecną zawieruchę wojenną, tem więr 
, ża Orecja zrobila złe doświadczenia 
Ra udziale w wojnię ówiatewaej, którą spa: 
wędowała tam poważne komplikaeje ekos 
nemiezne | wewnatrznopolityczną. Obecna 
grjentacja Grecji jest śeśśle neutralna, Qe 
pierejąc sia również p Włochy. 

Ale jest też Macadonią krajem bardzo 
bogatym, dostarcyającym 


głównie surowców dlą eksportu 
greokiego. 


y 


= Panie Pudermantel, — amwróeilom aie 
upreejmie do sławnego kusnierzsa, Proszę 
pakazać damsky płaszea z karakuło= 
lapek! Ale naipieknieśsey. daki nan 
posiada... 
Ban Pudermaąłel pokazat nam najpief= 
nmiejsąy płaszczył. Udał się małej Bufre- 
RUNIE: 


— Ile? = sapytełem, 
= Dla pans. 2500 al 


Zaczęliśmy targować aig. Ostatecznie sta: 
nęło na tem, że płaszczyk dostaniemy aa 
120A at., 260 zł. gotóweczka, a reszta dwoma 
wekseikami po sno si, kady, Trochę pray- 
hro mi byłę pedpisywąć te wekaelki, na 
ale się praecieźś podpisała. Tylko sażyrować. 
mie miai kto; a koniecznie musiały byó z 
żyrem; powiadsiałem do nana Puder- 
mantig: 

m Dolwak g pana, panie Pudermantelf 
Czyż mdj odnie panu nie wystarcza? 


== Owszem, absolutnie wystarcza! Mowy 
niema, żeby nie wystaregał! śle już u nas 
tabi gwyczaż.. 


dzwonić dą mojego przyja» 
żyrował, 


wakalelek 50-ałotowy gładsiut- 
wykupiło, Ale drugi, troszeczką wię 
f chcac tedy narażaó Dyzia na 
reśoi, aatelefonowałem do niego; 
helałem być w porzadku. Tymesasem = 
ha? = nig skądane wyroki Opatrzności = 
nkaaato się, ae Dyzia s pileoa na teb — (dla 
dobra głuśbuł) — premesti dę Dukli., 
Z elefowniy tedy da Dukli, terminowe ja 
staję wiać p 56, że Dysia wyjechał da Ko- 
łamyji,.. Osukam więc ną Dyzia i ró 
kiedy przyjedzie, bo wekselek musi być ko» 
jecznie zastąpiony nowym  wekselkiem. 
Des Dyzia niesnosób. Fatqlność! Diabli nar 
dali s tymi tankami karakuławymi! I wa: 
góle notrzebne mi to buto, jak dziura w 
moście... Mulejszą o diug! Ale weksel! — 
I mniejsza już a weksel; ale żurant! W seien 
się można, A Puder antaj arabit sie ze 
atkowaty, 


ałeth 


Piorwany 


ko sł M 
Nie 
j 


przyk 
przy 


rażuje w moim garait, Jest tam aż pa duża 
miejsca, 


Koraki nabywając w ten hig enma 


chód, mia? przytęm ukryty ce 

mu Gig, że ei samochodowi adoła jako 
prayblizyé się do miga Qortis, którą mu się 
bardzo podobała, Gdyby ją spotkał w da 
wayah warunkach. to niewa pliwie prae- 
szadlhy kolo niej baz zwracania Ramla Ne: 
ejalnej uwagi, Teraą ace była ana w je- 

o otoozeniu jedyną kobletą godną uwagi. 

zatem... 

Roemiądek snrzeciwiął się zbyt daleko pe» 
aunietym nlaqom | zamięrzeniom, Jąnusza- 
wi nie wolne byłą zapominać a tem, że Astas 
tecznie jest gn tylko nauazzrelelem sportów, 
paderąs gdy panna Oortis jast miljonerką, 
która mote zrobić w swojej sferze doskona- 

a partje. 


Narazie jednak na pierwszy plap wpsu 
FR się BĘ RR i R a NE s 
aktem posiadania samochodu, Janusz nia 
mógł sie dacze! ah jak dziecka, poniedział: 
ku rang, ahy nareszcie zasiąść Prey kloro- 
wnicy gwagę własnege samachadu. Rane 
musiał jednak odbyć normalną lakcję jand 
konnej z Nelly. Podczas lekeji Janusz by 
bardzo reztargniony, co Nelly przypisywa- 
la, po czędni nawet fłusznie, wspemianiom 
e piiss Oartig, 

Kiedy ma tej nudnej | nużącaj godzinie 
znąleśli się u powrotem u bram willi, eze 
kał jnń pa Janusza di gi snortopy sarqg: 
zza sw padazadi da niega I wręczył 
mu ligt: > 


Saanouny Panie! 
Panu sa: 


W musl ymawy ? tar 
powi, eleg" p PA dola stanowi 


ańska wiąsność, W urzedste rejestra» 
cyjnym gałatwieno już fermalności, 


Serce Grecji — Saloniki. 


Stamtąd przecież idą w świat ładunki fys 
O Eda kłuszeami. Pozatem pós 
gzyniono bardzo wiele dla meljeracji zie- 
mi, a zwłaszcza Qsuszona liczne Jeziora, u 
ujścia zaś Wardarm ulepszono znacznie rol- 
niętwę, urepulowano kanały. To wszystka 
razem przypomina nieea osuszenie łot 
Pontyńskich przez Mussoliniego. Z tych 
też puwadów stanowi Macedonja oqzko w 
el Grecji, i jest niezwykle cenną die 
niej okolicą, gdyż ciężka diugoletnia pra- 
a stworzyļląa obeeny stan debrobytu tego 
Frało, Inaczej zaś nrzedstawia sie życie 
uehowe Macedonii. gdy) Ateny poząstąe 
a w dalszym elagu głównem centrem in: 

figencji greckiej, tam też są teatry, tam. 
eig drukuje książki, urządza wystawy itd. 


Okgoną wojna odbiła się 
również na Salenikach. 


Ruch w porcje zmniejszy! się o dwie trze» 
aję, przywóz I wywóz doznaje tych Sar 


mych irmfności pp w innych krejech neu» 
tralnych, Buważyć można tutaj te same 
zjawiska cą w Belgj! i Holandji, we Wło- 
azach egy Ńkandynawii. Mimo to jednak, 
gtana się Grecja o zachowania ścisłej aen- 
tralności, bedae zdania, że lepiej noniesń 
dotychczasowe straty, jak opłacić swój u- 
dział w polityce europejskiej. daniną krwi. 


CIEKAWOSTKI. 


ROZKŁAD ŻYCIA LUDZETEGO. 


Przeciętny więk ludzki wynosi 70 ląt. Gje- 
kawe jest, w jaki sposób rozkłada się te 70 lat 
na poszczególne sprawy życia czławieką, 

w łóżku spedza się przeciętnie około 28 lat, 
18 lat poshłania mówienie, 6 lat jedzenie, 
B lata czytanie. Na mycie traci się półtora rex 
ku, na odposzwnek pełnych 20 lat. Z rachunku 
tego wynika, że na pracę człowiek poświęca 
zaledwie 18 lat, 


% >k * 

Na Gujanie można spotkać w zarośląch du» 
żega pajaka, żyjącego towarzysko, który prze- 
ciąga tak mocne niei, że mąóstwa liści opaz 
dłych zatrzymuje się na nieh, a z jednego 
miejsęą mażnahy nimi cały wór napełnić. Par 
jęczyny są tak siine, że malutkie kolibry, któ: 
rę zpczywszy owada w pajęczynie chcą gp do- 
siać, często tak aplotą nią skrzydełka, że w 
żaden spogóh nie mogą, się wydostać. -- 


* k * 


SKĄD POCHODZI NAZWA „KRAWAT 


Nazwą krawat pochodzi od korpusų kroggs 
kiego armji cesarskiej z przed 350 lat, Żałe 
njerze tego korpusu występowali w swym nar 
rodowym stroju, do którego należała też che 
sieczka, zawiązana na węzęł u szyi, której 
kańce apądały im na piersi. Szeregowcy „kar- 
pusu kroackiego” mieli takie ehustsezki, ezaFu 
ne z tąniega materjału, ofieerowie zaś — róż- 
noharwne, jedwabne. 

Ponieważ ząś w ludawym języku niemiegz 
kim Kroetów nazywano, też Krowotami, więe 
i tę ieęh eharakterystygząe chustki ochrzegeno 
nazwą krowotów lub krawątów. Z biegiem 
czasu moda ta rozpowszechniła się po Qatym 
święcie, 


iah, że możę Pan korzystać z samocho- 
du, ahaćby ad zaraz. 
E poważaniem 


Cortis, 


Z całym młodałeńczym zapałem Kerski 
oawigelf sią teraz samochodowi, Godaing 
przeznaczoną na |akeję g sA BOPPARtA 
lekcewążył, aęzkolwiek nierąą pudąlłg si 
w nim wyrzuty gumienig, że w ten Apana 
odpłaca Aie niewdzięqznością wokąc swaga 
dobroczyńcy = Pillowa. Mięsekanoy oke. 
lie dobrze anali wóz Korskiego Bl nie- 
ka podpi? po drogach w postukiwania ja- 
kięzgoś nieodgadniatego calu, | 
Tym celem nie był nikt inny tylka pan: 
na Gartia, Janusz mial nadzieję, że wresz- 
cie gdzieś ją spotka i olśni ją swoim s8- 
mochaodam araz sposobem prowadzenia mą: 
szyny. Pewnego dnia nawet wykręcił się 
ed porannej jazdy konnej z Nelly, nod po- 
zoram otarcia nogi. Podczas gdy Nelly por 
jechała na swojej „Są p” = JANUSZ Bope 
dził samochodem w dal. j 
Bzozęście mu sprzyjąło. Gdpłeś na zakres 
cie napotkał na Inny samochód, który 
iózł panne Gartie. Jechała w odwiedziny 
O RPA, hę l, ale shatnie zgodziła 8 B 
przejazdkkę u mładym całowiekiam Fo 
olta więo swemu nzoferowi iochaś do aalą 
adróży z kapowiedzią, że pną Sama przy- 
jedzja później, a samą wsiadła do samo- 
hodu: Janusza, Dzień był piękny i prsy- 
i ić samochodem wśród 
ál į lama ju Priejażdżką „trwała, zdaniem 
ApusEA gbpt krótko, inni byki adanią, ża 
11 ugadzinny spasep młodej panny w tar 
warzystwia młodego mężczyzny, to trechę 
za dużo. Tych „innych* było jednak nip- 
ze m. Gdzieś S taa D sig pat wie sA 
stos znajomy mignął się ną zakręcie dra: 
gi, ną ani. ge a 8. Koci 


(Gisę dalszy nast). 


emnie było jech 


6 „GONIEC KRAKOWSKI" Nr. 60. Środa, 13 marca 1940. 


MASZYNĘ È PORCELANĘ PARCELĘ OBBAZY, 


REG TN OK = 
| z 77 |pisarską kupi na. kryształy, szkła, ł pełaouzbrojoną f d G R U | | A PŁU C 
Siu SalZ narzędziowy AaS | uczyciel steno- warek, - kolczyki, | lampy, uakrycia |206 sążni (Debui. |Elosiańska 5/5. | © ZLIC 
j g | zrafji i 


maszyno-ļ| pierścionek (mo=| stołowe, garde- | ki) 60.000; dom 8264 h 
3 | pisma. Marczew-|że być z brylan-|robę kupuje Hala | nowomurowany, | ——————— | Zaflegmienie, nawet zastarzałą astme, katary żołą- 
i ca ao znajdzie zajęcie w Kabel- ski, Rynek 9. _ |tem). Zgłoszenia |Komisowa, Wiśl- |T-ubikacjowy, T | ZAKOPANE, | dka. kamienie żółciowe, żóltaczkę, choroby nerek 
wer akau A. G. — Zgłoszenia w biu- | KRAawcowAa 8275 U mi 79 na 4, parter. elektryka,  par-e|Domek 5-pokojo-| i wątroby, wyleczę wpecyfik zagraniczny Pinuz— 
rze robotniczem fabryki w Płaszowie. 3898k |pierwszorzędna — — NOSZONA 18. 2, godz. 8014 7986 |kiety, — przy |wy, parcela 1.000] Salvator leczy pod gwarancją za zwrotem pieniędzy. 
przyjmuje Szycie A g tramwaju, 46. 1000; kw. 2.000. | Przyjęcia chorych od 9—12, 3—6, w niedziolu 8—12. 


męską garderobę : 

domem: Kraków, |kupuję — płacę MASZYNY S -daż na A AR 

Barska 39/III.  |dobrze: Gazowa|do szycia kupu dkat | cele), Wola Ju-|ki — (Hurtownia 

7949 Ba wf 7585 AEN aeran stowska, 60.000; | tytoniowa Paudy- 
ABSOL- KUPIĘ y Polski Dom Han ZIEMIĘ |. oda 1000 sąż- | na), apak 
WENTKA [kase National —|dlowy, Zwierzy- |Uroczo, wygodniej o b (Sal | ŻELAZKO 

WSEH, lat  21,| bardzo dobry stan, | niecka 6. 7964 |położoną, centrum | WOCOWYĆ y OKALY 

VSH, a ls 48 wator), 70.000; |elektrycznesprze.| LOK 

bieła stenogra- 3 aa so oE kamienice dochos|da: Rynek Dęb-|biurowego z ob- 


w domu i poza 


Uwaga! 
Brązowa walizka 


ukradziona z samochodu W 22943 w ponie- 
działek 11. Wie będę robił doniesienia, je- 


Porady 


zeli obeeny właściciel walizki zdeponuje |, zsajomvšśė , MASZYNĘ |F Goniec Krako-|dową, solidną, —|nicki, — „Żelazo-| szernym maga- 

mi : isarską kupi nau. |% - an p 7 a p =~ w śród- 
gdziekolwiek bądź w Krakowie nieużyte- Ba ZNACZKI raei SiE RUHE (sig; s. ę zek dk Op: W DEE 3 ar mieściu ARR 
czne dla niego akta, pieczątki i czasopisma |mie poszdę. —|pocztowe kupuję |fji, _maszynopi: 76|Lela -- 120.0%):| ELEKTROLUX | je zaraz: E. Ziem- 


sma. Marczewski, 


Zgłoszenia: Hel-| Skrytka  poczto- 
Rynek 9. 


celów 25, m. 8. |wa, Kraków 105. 
8013 796 


81506 FILATELISTOM |parcelę budowla- {szwedzki sprze- bieki, Kraków, 
najkorzystniej |n4 800 sążni (Mo dam. Wiadomość Filipa 21. 7988 
spieuięża zbiory „ 7.000; „|Kraków, Wielie- | —————— 


i powiadomi o tern telefonicznie: Kraków 
pod Nr. 123-18 między godziną 9—13. Je- 


zeli żądane jest wynagrodzenie, to omó- |———————-—-|————— MARKI 2 i 
wione zostanie telefonicznie. 8285 MISTRZ KUPI pocztowe kupuje |; Mundus. ra | elacji  ( ka 17. 8224| NOCLEGI — 
R elektryk — dawn. | okazyjnie meble | dziesięć tat ist- w Z 7037 | szów) (2.00 śródmieście: Kru- 
właściciel zakła.|albo weźmie na| niejąca „Filate- et a T FUTRO pnieza 14/5. 8011 
Srgu. VI. Km. 147/86. dów _ elektro-ra- |przechowanie su.|lia* — Rynek 9. HALA — rzy re z męskie, spód szla- | — m 
Ob i diotechnicznych i |mienny — gwa- 8274| KOMISOWA sad ol wa chetnych skór — POKÓJ 
wieszczen e , jłep jako. | okazyjnie tanio|z kuchnią, kom-- 


„Aso“ na Pomo» francja hipotecz- |——————— i e 

Mu, wykształeo-|na.  Zyblikiewi | , UBRANIA, |Esrmelicka UZ, |óci (orita) oi [gop zadania. fort, dla” jednej 
ny w Berlinie, —|cza 5, kl. 3 bieliznę noszoną Daje. AE = równieź ‘Mogi Ai ORA Kia osoby, wa 
Barto sd k A ra tan 8i41 [18.000 — sprzeda |ków, „Nr. 8221", | okres:  Agoncja, 


o drugiej licytacji nieruchomości. 


Józef Maczek komornik Sądn Grodzkiego w Kra- | więd ; nie rzychodzę spr: 
kowie, rewiru: Vi. mający kuucelarję w Krakowie, k = E A h KUPIĘ do dEG 7 FEAS »Transakeja“, -— 8221 |Sienna 12, Kras 
ul. Starowiśina Nr. 15, na podstawie Art. 676 i 679 | góły na żądaniej2 tapczany po-|42 m. 2. 8272| + fi aee a r g 8158 
k..p. ©. podaje do publicznej wiadomości, że dnia RE elk zj „TOtOSYBtIOZNY 7 8. SPRZEDAM |- 


oferty: — Goniec|dwójne skiadaue 6X12%3, maszyn. 5 
Krakowski, Kra- |szafę i jadalnię— (6; pisania, Ek 8 ACE stom mer 9K0J * 


17 kwietnia 1940 r. o godz. 10-tej 


ków „Nr 8185*. |Dębniki, Miesz- EJ 
BO ziblicnogo przófergi Mależach ada 8185 |czańska 21 mię- ubranie gą murowany, trzech ma oT aG m; w domu komfor- 
Apolonji z Balickich 1-0 Batorowej, 2-0 Głuszkowej dzy 12-15 g. zelazko | pokojowy, stajnia Kaimio wiel. towym, poszuki- 
Anieli z Batorów Wlazłowej, Heleny z Batorów Su- RZĄDCA 8187 | elektryczne, pa- 600 sążni ogrodu. a og t: h wany od zaraz. 
chanowej, oraz Krzysztofa i Władysława Batorów FATE 14 az NY KI tepian 3 Pi otr DO koło Ska- i 3 A ooa i Go- 
Dgoalośc obd- Lok. 198 ks. gr. em. kat, Raszów |niczay = 10 it | Komisowy o pray |rowitma aż (anaa © goraki | para 189 agi | Stoen nomatis 
a sumę . . . . . zł 6,353.13 | wszestronnej pra- y oficyna Juwa. € 32.000, ulica Era |; ochanowskieg: 
przyczem cu wywołania ponosi * A aai. 42 |ktyki, języć pol.|skiej 7 I. p. 3268 |. moe 25, m. 7, godzina 
zaś wysokość rękojmi . . 1 + „ 635.31 |gki, niemiecki w) przyjmuje do e Komliówd ślóparecia 150 saini 15. 8222 POSZUKUJĘ 
2) realności obj. Lwh. 1548 ks. gr. gm. kat. Kaszów |słowie — piśmie, sprzedaży komi- APARAT re araa A AA i 
Oszacowanej na sum 1,960 21.000, ul. Żmnj LISA kuwalerskiego po- 
@ e e « „ « zł 1,960.— |szuka posady l]sowej:  obrazy.|do piwa oraz|j PIANINO [dzka — sprzeda |niebieskiego, no-|koju umeblowa- 
przyczem cena wywołania wynosi » „ 1,306.67 |kwietnia.  Zgło- dywany, kilimy,| kompletne urzą: zagraniczue sprze | biuro Arzta,. —|we 5 Se inie | nego, osobne wej- 
zaś wysokość rękojmi . . + + » 1986— |szenia: Piotrków |meble, antyki, u-|dzenie do restau-|gam: Mikołajska | Kraków, Florjań edim Pa ście, komfort — 


Bealność Lwh. 198 stanowią grunta orne |Tryb., Słowackie. |rządzenia domo=|racji kupię lub 6, I/4, 7946 h prase żelazną in.|Zaraz. Zgłoszenia 


o obszarze 13.560.-— m2, zaś realność Lwh. 1548 |zo 52, m t we i hiurowe,|wydzierżawie, =] 2n ŘE A > 

jest parcelą budowlaną o obszarze 173.— m?, na ' 394k |poręelanę, kry- 5 MASZYNĘ froligatorika 185 ski, Kraków, „Nr 

której stoi dom Nr. 198 drewniany wraz ze staj- |——————— ~] sztály, MASZYNY do pisania sprze- ieža- | Olsza. Chrobrego |8229“. ' 8229 
nią i chlewem poč jednym dachem słomą kryty | ABSOLWENT |do pisania i szy-|kó Nr. 8256*.|dam: Mikołajska j d: 5 kd acc) 8218 E U 

i osobna stodoła drewniana słuvmą Kryta. akademii Hy: R batefonm ms 7947 | Wiadomość: > POZ POSZUKUJĘ 
Realności powyższe mają nrządzoną księgę hipo- |dlowej po prak- jita T ZĘ | Warszawska 1 i, kn- 
teczną w Urzędzie Ksiąg Gruniowych w Liszkach. ró POJ KUPUJEMY CHAZESCITAN SPRZEDAM : 8280 Krakowie par. safe pei 
R ekach wzeetościo. bodi AEA dw elski i i le nad Lid PRZE BE ek sara Gród SPRZEDAM TFA wd rh nie R = AR 
> Wy: ą ążec: : wille, parcele, — |Kraków, św. To-| ście, . koncesja| fortepian krótki pedio, 0 Zgłoszenia: Go- 


wkładowych instytucyj, w których wolno umieszczać 
fundusze małoletnich. Papiery wartościowe przyjęte 
„ta wartości trzech czwurtyoh części ceny gieł- 
dowe 


Krakowski, Kra-| przedsiębiorstwa JÌ- |wódezana. papie» |w bardzo dobrym h i 
ków, „Nr. 8260". handlowe, prze- je | rosowa. Zgłosze-|stanie z płytą A kówi Erek aleh 
8260 | mysłowe. — Miej. | wszelkiego rodza-|nia: Goniec kra-|metalową. Zgłoe Ą D ` E 
hs ——— |scowość_ obojet- jju przedmioty kowski, Kraków. | szenia: Goniec z PEE i 
(Przy licytacji bedą zachowane ustawowe warunki | BEZWZGLĘD. |na. — Kontrakty 8242 |,„Nr. 8082". 80382| Krakowski, Kra- ga = 
licytacyjne, o ile dodatkowym publicznym obwiesz- NIE bez trudności — | | nna ÓW, Nr. 8240", POSZUKUJĘ 
czeniu nie będą podane do wiadomości warunki od- |uczciwy, wyższe gotówka natych= GARNITUR PATEFON z 8240 pokoju | kawałer- 
mienne. wykształcenie, — | miast. „Informa- | werandowy  ku-|płyt większą ie AFFENFINCZE- | skiego, komforto. 
Prawa osób trzecich nie będą przeszkodą do licy- polski, niemiecki tor . — Kraków,|pię. Zgłoszenia: |lnść tanio sprze- LISA ( + REKT ., |wego, niekrępu- 
tacji i przesądzenia własności na rzecz nabywcy |Verfekt, poszuku. Pijarska 19, —| Goniec Krakowe|dam. — Zwierzy- | srebrnego sprze- kij oni. elegii. jącego, niedaleko 
bez zastrzeżeń, jeżeli osoby te przed rozpoczęciem |ie posady przed- |telefon 116-45. ski, Kraków, ŚR niecka 9 m. 1. dam. Nadwiślań- dy. śle sizede od, a a. 


przetargu nie złożą dowodu, że wniosły powództwo |stawicielstwa. — 164k |8234“. 8028 [ska 8, Podgórze. | „; SA 
o zwolnienie uiernćhomości lub jej części od egze- | Zgłoszenia: | Gig | a mm ©3252 Gozi Pik Goniec Krakow. 
niee Krakowski, | PIENIĄDZE PEŁNĄ ZEGAREK SEE Lakó wd DŻ Er EES w, ma 


kucji, że uzyskały postanowienie właściwego sądu, 


OTOMANA 
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